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Będzie śledztwo
KATOWICE – Katowicki oddział Instytutu Pa-
mięci Narodowej wszczął śledztwo w sprawie 
śmierci gen. Władysława Sikorskiego. Wcześniej 
szczeciński oddział IPN odmawiał jego rozpo-
częcia, uznając, że generał zginął w katastrofie, 
a nie w zamachu. Podstawą wszczęcia śledztwa 
jest zachodzące od chwili zaistnienia katastro-
fy do dnia dzisiejszego uzasadnione podejrzenie 
przestępczego jej spowodowania, które to dzia-
łanie nie stanowiło przedmiotu żadnego postę-
powania prowadzonego przez organy ścigania 
państwa polskiego, jak i innych państw. Śledz-
two ma uwzględnić utajnione brytyjskie doku-
menty oraz źródła osobowe – zeznania żyjących 
świadków, którzy uczestniczyli w różnych czyn-
nościach wykonywanych po katastrofie.

KATOWICE/ZAOLZIE (kor) – 
Chcielibyśmy przedstawić tu, u 
was, nasze osiągnięcia, żeby ludzie 
na Górnym Śląsku uświadomili so-
bie, że także na Zaolziu mieszka-
ją Polacy, że są tam polskie szkoły 
i że troszczymy się o utrzymanie 
języka, kultury i tradycji naszych 
przodków – powiedział we wtorek 
prezes ZG PZKO Zygmunt Stopa w 
Muzeum Archidiecezjalnym w Ka-
towicach, gdzie w tym samym dniu 
odbył się wernisaż wystawy pn. 
„60-lecie Polskiego Związku Kultu-
ralno-Oświatowego w RC”. Wspól-
nie z PZKO i dyrekcją Muzeum 
zorganizowały ją Klub Inteligencji 
Katolickiej w Katowicach oraz Pol-
ski Związek Katolicko-Społeczny 
(PZKS).

Przypomnijmy, że wystawa, któ-
rej autorami są Marian Steffek i Sta-
nisław Zahradnik, przygotowana 
została z okazji 60-lecia Związku i 
Zaolzianie mogli ją obejrzeć m.in. 
podczas jubileuszowego Festiwalu 
PZKO w Karwinie. Na terenie woj. 
śląskiego została pokazana w ub. 
roku w Siedleckim Zamku – Mu-
zeum w Sosnowcu. Z inicjatywą, by 
trafiła ona także do Muzeum Archi-
diecezjalnego, wystąpił m.in. zna-
ny także na Zaolziu Roman Chowa-
niec z PZKS.

Chociaż wystawę zainstalowa-
no w jednym z dwóch pomiesz-
czeń przeznaczonych na wystawy 
czasowe, samo otwarcie odbyło się 
w sali ze stałą ekspozycją (zabytki 

sztuki gotyckiej z całego Śląska). 
Jak powiedział w swoim krótkim 
przemówieniu dyrektor Muzeum 
ks. Henryk Pyka, chodzi o dzieła 
pochodzące także z zaolziańskiej 

obecnie części Śląska Cieszyńskie-
go, które zgromadził w swoim cza-
sie w Cieszynie ks. Józef Londzin. 
– Nieprzypadkowo spotykamy się 
zatem w dzień otwarcia tej wysta-

wy właśnie tutaj – podkreślił ks. Py-
ka. – Ja sam zresztą mam osobiste 
sympatie do ziemi nad Olzą, byłem 
bowiem kiedyś wikarym w Cieszy-
nie. Dlatego wiem, że nawet po pol-

skiej stronie Olzy chodzi się czasa-
mi „na spatki” i je się „wajecznicę”. 
To wszystko wynika z pograniczne-
go charakteru tej ziemi, gdzie mó-
wiło się i po polsku, i po niemiecku, 
gdzie mieszały się kultury.

Prezes Stopa zgodził się ze swo-
im przedmówcą, że Polacy na Za-
olziu żyją na styku kultur, które się 
uzupełniają. – Niemniej, może z te-
go wynikać dla nas pewne niebez-
pieczeństwo, że w tym wszystkim 
możemy się „rozmyć”. Dlatego czy-
nimy wszystko, by zachować swój 
język, tożsamość, kulturę i tradycje 
przodków, i przekazać to naszym 
potomkom – stwierdził Zygmunt 
Stopa. 

Później już goście wernisażu 
– a było ich ponad 50 – oglądali 
na planszach zdjęcia i dokumenty 
przedstawiające 60-letnią historię 
PZKO (dodajmy, że wystawę posze-
rzono o plansze poświęcone Mię-
dzygeneracyjnemu Uniwersyteto-
wi Regionalnemu i Mikroregionowi 
„Górolsko Swoboda”). Raczyli się 
też wspaniałymi zaolziańskimi ko-
łaczami, a o „zaolziańskość” werni-
sażu zatroszczyła się też jabłonkow-
ska kapela „Lipka”.

Wystawę w Muzeum Archidie-
cezjalnym, gdzie można też nabyć 
zaolziańskie wydawnictwa, moż-
na zwiedzać do 5 października. 
Później przeniesiona zostanie do 
Biblioteki Śląskiej w Katowicach, 
gdzie potrwa do końca tegoż mie-
siąca.

POGODA
piątekczwartek

Kawałek Zaolzia w sercu Górnego Śląska
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Wystawę o 60-leciu PZKO można zwiedzać w Muzeum Archidiecezjalnym w Katowicach do 5 października. Później 
przeniesiona zostanie do Biblioteki Śląskiej.

dzień: 20 do 27°C
noc: 17 do 13°C
wiatr: 2 – 6 m/s

OSTRAWA (mro) – Dość nieco-
dzienną oprawę zyskała inaugura-
cja kampanii wyborczej socjalde-
mokratów do władz wojewódzkich 
i Senatu RC. Po pierwsze odbywa-
ła się w namiocie na rynku ostraw-
skim, po drugie pojawił się na niej 
przewodniczący SLD Grzegorz Na-
pieralski.

W drugiej części spotkania 
(pierwsza polegała na typowym dla 
kampanii przedwyborczych wyty-
kaniu „nieludzkiej” polityki prze-
ciwnika, w tym przypadku ODS, 
oraz na obiecywaniu lepszej przy-
szłości w razie objęcia rządów) do-
szło do oficjalnego podpisania me-
morandum o współpracy między 
czeskimi i polskimi partiami socjal-
demokratycznymi. Podpisali je li-
derzy Jiří Paroubek (ČSSD) i Grze-

gorz Napieralski (SLD).  – Ten pod-
pis zaświadcza, że nasze partie są 
partnerami strategicznymi – zazna-
czył Paroubek, dodając, że podobne 
umowy zawarto już z socjaldemo-
kratami słowackimi, niemieckimi i 
austriackimi. – Będziemy koordyno-
wać współpracę na forum międzyna-
rodowym – odpowiedział na pytanie 
mediów, czego oczekuje od tej umo-
wy. Dodał, że z SLD rozmawiano o 
sytuacji w Gruzji, tarczy antyrakie-
towej, o wyborach w RC, sytuacji w 
kraju. – Oczekujemy, jeszcze przed 
wyborami, głębszej współpracy mię-
dzyregionalnej na Śląsku i zaplano-
waliśmy gościnne wykłady polskich 
lektorów w Akademii Robotniczej 
im. Masaryka w Pradze – uzupełnił.

G. Napieralski podkreślił, że w 
sumie tylko partie lewicowe, szcze-

gólnie w pasie przygranicznym, pro-
wadzą taką politykę współpracy. – 
Jesteśmy sąsiadami i to bardzo waż-
ne, że takie kontakty się zawiązują. 
SLD współrządzi na Śląsku i bardzo 
chętnie nawiążemy bliską współpra-
cę regionalną. Nasza partia ma naj-
dłuższy staż po 1989 roku, rządziła i 
ma zamiar rządzić, co jest ważne w 
perspektywie walki o własne intere-
sy tego regionu w UE – podkreślił.

Na oczach dziennikarzy podpi-
sano też wspólne oświadczenie od-
rzucające dwustronne umowy rzą-
dów Czech i Polski z rządem USA, 
wciągające te kraje bez konsultacji 
z obywatelami do amerykańskiego 
systemu obrony przeciwrakietowej. 
W oświadczeniu wskazuje się m.in. 
na to, że posunięcia te nakręcają 
nowy wyścig zbrojeń.

Jak sąsiad z sąsiadem

Rocznica 
śmierci Beneša
PRAGA – To był wielki człowiek – zgodzili się pre-
zydent Václav Klaus i premier Mirek Topolánek 
w ocenie dokonań drugiego prezydenta Czecho-
słowacji Edvarda Beneša, uczestnicząc w obcho-
dach 60. rocznicy jego śmierci w Sezimovie Ústí. 
Według Klausa, ówczesna Czechosłowacja była 
suwerennym państwem. Mówiąc o 1938 i 1948 
roku, Klaus podkreślił, że Beneš poddał się na-
ciskom dwóch ustrojów totalitarnych. Obchody 
zbiegły się w czasie z przełomowym werdyktem 
Sądu Najwyższego w sprawie Dekretów Beneša. 
Spadkobiercom szlacheckiego rodu Walderode 
zwrócono grunty w Žďárku u Turnova.

Potępili użycie siły
BRUKSELA – Parlament Europejski przyjął rezo-
lucję w sprawie konfliktu w Gruzji. PE jest zda-
nia, że – konfliktów na Kaukazie nie można roz-
wiązać za pomocą wojska i zdecydowanie należy 
potępić wszystkich, którzy uciekli się do użycia 
siły i przemocy, aby zmienić sytuację w separaty-
stycznych regionach Gruzji – Osetii Południowej 
i Abchazji. 

Ten fragment wywołał najwięcej sporów. 
Frakcje prawicowe chciały potępić jedynie Ro-
sję. Socjaliści, liberałowie i zieloni domagali 
się także krytyki Gruzji i jej prezydenta Miche-
ila Saakaszwilego za atak na Osetię Połudnową 
z 8 sierpnia. Ostatecznie nazwisko prezydenta 
pominięto.

dzień: 21 do 28°C
noc: 16 do 12°C
wiatr: 2 – 6 m/s

Jiří Paroubek (ČSSD) i Grzegorz Napieralski (SLD) po podpisaniu memoran-
dum o współpracy i wspólnego stanowiska w sprawie instalacji w RP i RC ele-
mentów amerykańskiej tarczy antyrakietowej uścisnęli sobie ręce.
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BIELSKO-BIAŁA (kor) – Dokładnie 
za tydzień, 11 września, minie 76. 
lat od katastrofy lotniczej w Cier-
licku Kościelcu, w której w 1932 r. 
zginęli legendarni polscy lotnicy – 
Franciszek Żwirko i Stanisław Wi-
gura. Uroczystości upamiętniające 
tamtę tragedię odbędą się w tym 
roku na Żwirkowisku w piątek 12 
bm., a jej organizatorami będą tra-
dycyjnie ZG PZKO i kościeleckie 
Koło wspólnie z Drużyną Harcer-
ską im. Żwirki i Wigury oraz Klu-
bem Seniorów Lotnictwa Bielsko-
-Biała i Aeroklubem Bielsko-Bial-
skim (ABB).

To właśnie przygotowaniom do 
piątkowej uroczystości poświęco-
no robocze spotkanie, które odby-
ło się we wtorek w siedzibie ABB. 
Gospodarzy reprezentowali Piotr 
Starowicz i Ludwik Stieber, zaol-
ziańskich organizatorów zaś prezes 

ZG PZKO Zygmunt Stopa, anima-
tor kultury w Biurze ZG Daria Ron-
chetti oraz prezes kościeleckiego 
MK PZKO Józef Przywara. 

Omówiono przede wszystkim 
program obchodów rocznicy tra-
gedii. Uroczystość rozpocznie się 
o godz. 11.00 od złożenia wieńców 
pod pomnikiem na Żwirkowisku. 
– Chcielibyśmy, żeby przyjechał na 
Kościelec także Maciej Skarżyński 
z Londynu, syn słynnego polskie-
go pilota płk. Stanisława Skarżyń-
skiego, który w 1933 roku na spe-
cjalnie przygotowanym RWD-5bis 
pokonał Atlantyk. A także Ryszard 
Kaczorowski, ostatni prezydent RP 
na uchodźstwie. Prowadzimy w tej 
sprawie rozmowy – powiedział pod-
czas spotkania P. Starowicz.

Z kolei prezes Stopa poinformo-
wał redakcję, że organizatorzy za-
mierzają zaprosić w piątek na Żwir-

kowisko przede wszystkim mło-
dzież ze szkół średnich i starszych 
klas podstawówek. To dla niej prze-
znaczony będzie m.in. wykład o 
skrzydle Kasprzyka, który wygło-
si Leszek Igła z ABB, a także po-
kaz składania spadochronu, który 
przedstawi Władysław Blicharski z 
XVIII Oddziału Ziemi Cieszyńskiej 
Związku Polskich Spadochronia-
rzy. Będzie też ognisko, jubileuszo-
wa wystawa pn. „Triumf, tragedia, 
pamięć”. – Rozmawialiśmy też o 
tym, by podczas składania kwiatów 
pod pomnikiem nad Żwirkowiskiem 
przeleciał samolot bielskiego Aero-
klubu – stwierdził prezes Stopa.

Dodajmy, że w dniach 13 i 14 
września przedstawiciele ZG PZKO 
wezmą też udział w organizowa-
nym przez ABB Międzynarodowym 
Pikniku Lotniczym Euroregionu 
Beskidy.
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Dzieci 
zagrożeniem 
dla planety?
W czasach mojego dzieciństwa, przypadającego na okres „normaliza-
cji”, wszyscy żyli podobnie – krótko po maturze wychodzili za mąż i 
żenili się, potem mieli dzieci (niemal obowiązkowo dwójkę) i do eme-
rytury pracowali w jednym i tym samym zakładzie pracy. Od tamtych 
czasów wiele się zmieniło, ale wydaje mi się, że niektóre stereotypy 
przetrwały po dziś dzień. A konkretnie ten dotyczący liczby potom-
stwa, które w mniemaniu większości powinna posiadać każda rodzina. 
Otoczenie ciągle podejrzliwie spoziera zarówno na rodziców jedyna-
ków, jak i na rodziny wielodzietne. Wiele osób uważa bowiem, że tylko 
bogate rodziny mogą sobie pozwolić na liczne potomstwo. Często też 
rodzice czwórki czy piątki dzieci uważani są za fundamentalistów re-
ligijnych, mających dzieci dlatego, że nie wolno im stosować antykon-
cepcji. 

Długo sądziłam, że w krajach zachodnich, które nie włóczą za so-
bą kuli u nogi w postaci deformującej myślenie komunistycznej prze-
szłości, jest inaczej. Dlatego zaskoczyła mnie treść artykułu brytyjskiej 
dziennikarki Cassandry Jardine w „The Daily Telegraph”, zamieszczo-
nego w polskim przekładzie na serwerze Onet.pl. Autorka, matka piąt-
ki dzieci, przyznaje, że choć sama cieszy się z posiadania dużej rodzi-
ny, często nie wie, jakich użyć argumentów w obronie rodzin wielo-
dzietnych. Jej zdaniem, również w Wielkiej Brytanii wiele osób sądzi, 
że trzeba mieć „niezły tupet”, by zafundować sobie kilkoro dzieci, po-
nieważ również tamtejsze media nieustannie straszą, jak kosztowną 
„rzeczą” jest dziecko. Są nawet tacy „eksperci”, którzy uważają dzieci 
za zagrożenie dla planety, ponieważ któryś z nich obliczył, że każde 
dziecko wnosi do środowiska naturalnego kolejnych 750 ton dwutlen-
ku węgla. 

Takiemu argumentowi to już naprawdę „trudno się oprzeć”! Może 
więc faktycznie ograniczyć liczbę rodzących się dzieci, by zamiast nich 
mogło zanieczyszczać planetę jeszcze więcej aut?! Tylko kto nimi będzie 
za parę lat jeździł?...  chlupova@glosludu.cz

M M O O I  M    Z  D A N  I  E   MI  M    Z  D A N  I  E   M DANUTY CHLUP
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Dom PZKO w Wierzniowicach.

Na Żwirkowisko z młodzieżą

CZ. CIESZYN (ep) – „Pod niebieskim cieszyńskim nie-
bem” można będzie wesprzeć upośledzone mentalnie 
dzieci oraz osoby potrzebujące opieki socjalnej. Cha-
rytatywny benefis pod tym tytułem zorganizuje po raz 
kolejny miasto Czeski Cieszyn wraz z Teatrem Cie-
szyńskim i agencją „Petarda Production”. W czasie ak-
cji, która odbędzie się na rynku w najbliższą sobotę od 
godz. 17.00, można będzie posłuchać szeregu koncer-
tów i występów aktorskich. – Naszym celem jest nie tyl-
ko zabawić mieszkańców, ale też uzyskać środki finan-
sowe dla którejś z organizacji charytatywnych działają-
cych w naszym mieście – mówi jeden z pomysłodaw-
ców tej inicjatywy, Tadeusz Cichy. 

Tegoroczna edycja benefisu wesprze, dzięki darom 
i wpłatom od partnerów reklamowych, następujące or-
ganizacje: „EBEN EZER” – ośrodek wspierający osoby 

niepełnosprawne, dom opieki dla kobiet  „EMAUS”, 
Centrum Matki „Šťastné srdce o.s.”. Sfinansowany bę-
dzie również zakup pomocy szkolnych dla dzieci upo-
śledzonych. – Na terenie naszego miasta żyją setki dzie-
ci upośledzonych, o które troszczą się organizacje hu-
manitarne. Chcemy, żeby mieszkańcy sobie to uświado-
mili i wsparli je – dodaje radny Rostislav Zabystrzan.

Benefis „Pod niebieskim cieszyńskim niebem” odby-
wa się od 2006 roku. W ub. edycji czek na 100 tys. ko-
ron otrzymała Diakonia Śląska na zakup wyposażenia 
do specjalnej klasy dla dzieci autystycznych. W sobotę 
na rynku wystąpią kapela „Argema”, Petr Kolář, „Ami-
ci Italiani”, Helena Zeťová, „Legendy se vrací”, a także 
Teatr Cieszyński ze swoimi dwoma przedstawieniami. 
Akcja zakończy się pokazem sztucznych ogni. Opłata 
za wstęp jest dobrowolna.

MOSZNOW (mro) – Po roku przy-
gotowań we wtorek ruszyło połącze-
nie samolotowe Mosznow-Moskwa, 
obsługiwane przez firmę „Polet Air-
lines”. Cztery razy w tygodniu tam i 
z powrotem szwedzki samolot Saab 
przetransportuje maksymalnie 50 
pasażerów na lotnisko Domodziedo-
wo, 4 km pod Moskwą, skąd można 
przesiąść się na 240 innych kursów. 
Za bilet w jedną stronę trzeba zapła-

cić 250 euro. Jak przewiduje dyrek-
tor ostrawskiego lotniska Lubomír 
Vavroš, w ciągu dwóch lat linia mu-
si stanąć na nogi, czyli uzyskać 60-
-procentowe obsadzenie miejsc. Je-
śli zapotrzebowanie będzie większe 
(80 proc.), to codziennie o godzinie 
1.40 wystartuje spod Ostrawy sa-
molot, by o godz. 6.25 wylądować w 
stolicy Federacji Rosyjskiej.

Przyjdź na rynek i pomóż

Kiedy w Wierzniowicach założono 
15 grudnia 1947 roku Koło PZKO, 
na jego czele stanął Paweł Waj-
da. Od roku 1950 działalność Ko-
ła związana była z tutejszą polską 
szkołą, gdzie w jednej z klas urzą-
dzano zebrania. Potem pezetka-
owcy próbowali przejąć budynek i 
parcelę byłej ochotniczej straży po-
żarnej, gdzie mieściły się magazy-
ny gminne i spółdzielcze. Udało się 
jednak uzyskać tylko część parceli, 
którą przeznaczono na urządzenie 
ogrodu szkolnego. W latach 60. ub. 
wieku w miejscu po wyburzonym 
budynku strażackim założono park. 
Masowe imprezy urządzano w go-
spodzie Markowicza. W 1957 ro-
ku członkowie Koła zwrócili się do 
władz gminnych z prośbą o zezwo-
lenie na remont gospody Domini-
ka Ruska, która ucierpiała podczas 
wojny i gdzie przed wojną skupia-

ło się polskie życie narodowe. Zgo-
dy jednak nie uzyskano. W 1965 r. 
po zamknięciu polskiej szkoły MK 
przeniosło się na pięć lat do wyna-
jętych przez działacza Jana Skupni-
ka dwóch pokoi, które zaadaptowa-
no na świetlicę. 

W 1970 r. znowu powstał pro-
blem lokalowy i znowu natrafia-
no na trudności. W końcu pezet-
kaowcy zaczęli się starać o zezwo-
lenie na budowę własnego Domu 
PZKO na gruntach  PGR-u i w miej-
scu opuszczonych obiektów gospo-
darczych Edwina Ruska, syna Do-
minika Ruska. Dom zbudowano w 
latach 1971-1975. Budynek i parce-
la, na której został wzniesiony, jest 
własnością Koła. Pozostałym mająt-
kiem jest kompletne wyposażenie 
budynku, jak również zaplecze na 
festyny.  

CZESŁAW GAMROT

DOMY I ŚWIETLICE PZKO (72)

Wierzniowice

Prosto do Moskwy
Sprostowanie
We wtorkowej relacji z Dożynek na 
Fojstwiu w Oldrzychowicach, na 
podstawie informacji uzyskanej od 
jednego z organizatorów, błędnie 
podaliśmy nazwisko gospodarzy. 
Gospodarzami tegorocznych Do-
żynek byli państwo Anna i Włady-
sław Kaletowie, a nie Kantorowie. 
Przepraszamy! (r)

W poniedziałek rano przeżyłem szok. Tuż po 7.00 za-
dzwonił telefon. Kolega z Jabłonkowa. I tylko kilka 
słów, ale jakże bolesnych: Słyszałeś? Jasio Pyszko nie 
żyje. Zmarł w niedzielę wieczorem... Długo siedziałem 
w fotelu z niezapalonym papierosem między palcami. 
Potem sięgnąłem po jego wiersze. Bo chociaż wielu 
Zaolzian znało Jana Pyszkę (ur. 17 września 1925 r.) 
jako nauczyciela i matematyki, i fizyki, dla mnie i dla 
wielu miłośników literatury na Zaolziu i poza jego gra-
nicami był Jasiu – jak go wszyscy nazywali – przede 
wszystkim poetą. 

Jasiu pisał nie tylko własne wiersze, które poja-
wiały się w wielu pismach literackich w Polsce i Cze-
chach, w almanachach i antologiach oraz zostały ze-
brane w kilku tomikach. Był też tłumaczem poezji, 
zwłaszcza słowackiej. A język słowacki znał dobrze, 
bo ukończył studia wyższe w Bratysławie. I znał do-
brze słowackich poetów, których zapraszał na Zaol-
zie. Przede wszystkim do jabłonkowskiej Kawiarenki 
„Pod Pegazem”.

To właśnie jabłonkowska Kawiarenka była jednym 
z jego poetyckich dzieci. Zakładali ją wprawdzie w 
1989 roku poeta Wilhelm Przeczek oraz Sułtana i Sta-
nisław Gawlikowie, ale wkrótce dołączył do nich także 
Jan Pyszko, który wspólnie z Przeczkiem uczył wów-
czas w miejscowej podstawówce. I Jasiu pozostał tej 
poetyckiej inicjatywie wierny przez ponad 15 lat. W 
2004 r. postanowił się z Kawiarenką pożegnać. – Powo-
dy są proste:  po pierwsze – wiek – mówił 79-letni wów-
czas poeta w wywiadzie dla „Głosu”. – A z tym wiąże 
się dalsza sprawa. Otóż prowadzę spotkania „Pod Pega-
zem” od 15 lat. A życie idzie naprzód. Obawiam się, że 
wpadłem trochę w rutynę i nie trzymam już ręki na pul-

sie. Dlatego postanowi-
łem dać szansę młod-
szym kolegom.

Nie zrezygnował 
jednak z „gospodaro-
wania »Pod Pegazem«” 
do końca i pomagał 
kolegom w Kawiaren-
ce. Ci przed dwoma la-
ty zorganizowali bene-
fis z okazji jego 80. urodzin. Mówił mi wtedy, że naj-
chętniej wspomina Kawiarenkę wyjazdową, kiedy to 
gościła (w 1992 roku) w Polsce, w Brzegu. W tym sta-
rym piastowskim grodzie nad Odrą bywaliśmy zresztą 
później częstymi gośćmi. Na zaproszenie poety Janu-
sza Wójcika wyjeżdżaliśmy na Najazdy Poetów. I dłu-
go zawsze, do nocy, prowadziliśmy z Jasiem i z przy-
jaciółmi z całej Polski i spoza jej granic długie nocne 
poetów rozmowy.

Janusz Wójcik często przyjeżdżał też na Zaolzie, 
zwłaszcza na Gorolski Święto. I wtedy zawsze była 
okazja do kontynuowania – w Jabłonkowie lub w Na-
wsiu Potokach, gdzie Jasiu Pyszko mieszkał – rozmów 
o poezji, życiu, o Śląsku. Gdy spotkałem Janusza na 
ostatnim „Gorolu”, pytał o Jasia, którego po raz pierw-
szy chyba w Lasku Miejskim nie było. Mówił, że wie, 
że Jasio choruje, i nie uda mu się tym razem wpaść 
Na Potoki. 

W poniedziałek rano wysłałem Januszowi maila. 
Nie będzie następnego razu Na Potokach. Dziś o godz. 
16.00 w nawiejskim kościele ewangelickim pożegna-
my śp. Jana Pyszkę – nauczyciela i poetę. Po raz ostat-
ni.  JACEK SIKORA

Dziś żegnamy poetę
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Urodziła się w Trzyńcu, obecnie 
mieszka w Benatkach nad Izerą, i 
choć z recitalami wyjeżdża często za 
granicę, w swoim mieście rodzinnym 
zagra pierwszy samodzielny koncert. 
Mowa o Renacie Worek-Drössler – 
aktorce, piosenkarce, absolwentce 
Gimnazjum z Polskim Językiem Na-
uczania w Czeskim Cieszynie oraz 
praskiej DAMU, która w czwartek 11 
bm. wystąpi w trzynieckiej „Trisii”. 

Swoje pierwsze doświadczenia 
aktorskie zbierała na deskach Sce-
ny Polskiej Teatru Cieszyńskiego. 
Zaolziańska publiczność do dziś 
pamięta ją ze sztuki „Motyle są wol-
ne”. Jej samej z cieszyńskiego okre-
su najbardziej utkwiły w pamię-
ci role w „Dwóch teatrach” Jerze-
go Szaniawskiego, amerykańskim 
musicalu „Dwa razy tak” i „Tangu” 
Sławomira Mrożka. W Scenie Pol-
skiej zawiązała się jej współpraca 
z krakowskim reżyserem Józefem 
Zbigniewem Czerneckim, z którym 
współpracuje do dziś. 

W 1990 r. wyjechała do Chorzo-
wa, gdzie przez jeden sezon grała w 
Teatrze Rozrywki, a następnie skie-
rowała swoje kroki do Pragi. Przez 
5 lat występowała w słynnym „Se-
maforze”, grała też w głośnym musi-
calu „Drakula”, w Teatrze Most, wy-
stępowała z recitalem pt. „To jsem já 
– one woman show”. – Czasem też 
wychodziłam na molo, pracowałam 
dorywczo jako modelka – zdradziła 
naszej redakcji. – W tamtych cza-
sach nie byłam przyzwyczajona do 
tego, że nie mam stałej pracy, liczył 
się każdy pieniądz...

Pod koniec lat 90. Renata Drös-
sler założyła z J. Czerneckim te-
atr „Gong”, który wystawiał  dużo 
spektakli dla dzieci. – Mieliśmy ten 
teatr ze trzy lata, jego działalność 
przerwała moja druga ciąża, a tak-
że fakt, że jesteśmy, bądź co bądź, 
artystami, a nie urzędnikami – mó-
wi pani Renata. 

Kolejne lata to kolejne spektakle 
w różnych teatrach i własna działal-

ność piosenkarska. Artystka wspo-
mina chętnie recital utworów Fry-
deryka Chopina, „przerobionych” 
na szansony, z którym występowała 
w akompaniamencie pianisty Jiřego 
Pazoura w 1999 r. na 40. Festiwalu 
Chopinowskim w Mariańskich Łaź-
niach. Teksty – jej zdaniem genial-
ne – napisał do muzyki Chopina Pa-
vel Čmíral. Reżyserem tego przed-
stawienia muzycznego był właśnie 
J. Czernecki, o którym piosenkarka 
mówi, że bardzo wiele mu zawdzię-
cza. – Dzięki niemu śpiewam to, co 
śpiewam, i tak, jak śpiewam – ujmuje 
w prosty sposób. – Bardzo dużo mnie 
nauczył, nie tylko pod względem ar-
tystycznym, ale również w podejściu 
do życia, w dystansie do życia i do 
muzyki...

W teatrze „Spirála“ R. Drössler 
występowała w musicalu „Brouci” 
(o Beatlesach), w teatrze „Pod Pal-
movkou” do dziś występuje w spek-
taklu „Edith i Marlene”, w teatrze 
„Broadway” grała w musicalu „Gin-
ger i Fred” rolę... trawestyty. – By-
ło to o tyle ciekawe, że jako kobieta 
grałam mężczyznę, który gra kobie-
tę – wspomina z uśmiechem. Obec-
nie występuje w roli Słodkiej Sue w 

sztuce pt. „Sugar, čili někdo to rád 
horké” w Teatrze Most. 

– Sama siebie określiłabym rów-
nocześnie jako śpiewającą aktorkę i 
grającą piosenkarkę – mówi artyst-
ka. – Ale jednak bardziej jestem pie-
śniarką, choć aktorstwo pomaga mi 
w śpiewaniu. 

Do Trzyńca Renata Drössler przy-
jedzie wraz z własną grupą PRS (Po-
lyrytmická skupina). Śpiewać będzie 
w kilku językach, przede wszystkim 
jednak po czesku, chociaż „Głosowi” 
zdradziła, że szykuje dla tutejszej 
widowni również niespodzianki... 
W każdym razie zabrzmią szansony, 
blues, trochę jazzu. – Mam nadzieję, 
że nie zawiodę trzynieckiej publicz-
ności i że ona nie zawiedzie mnie – 
mówi. Przy okazji przytacza znane 
przysłowie, że trudno być prorokiem 
w swoim kraju. – Bo choć przeżyłam 
wiele pięknych chwil w Scenie Pol-
skiej, to do Cieszyna czy Trzyńca ja-
koś nikt mnie nie zaprasza, choć na-
wet sama proponowałam, że mogła-
bym zaśpiewać np. na Festiwalu na 
Granicy – opowiada. – Pomysł moje-
go koncertu w „Trisii” zrodził się na 
spotkaniu klasowym z gimnazjum, 
gdzie podsunęła mi go jedna z moich 

koleżanek z ławy szkolnej, dyrektor 
„Trisii” Stanisława Hauerowa. 

Ze swymi recitalami Renata Drös-
sler wraz z grupą PRS objeżdża całe 
Czechy, a także bardzo często wyjeż-
dża za granicę – do  Polski, Niemiec, 
Włoch, Hiszpanii, obecnie czeka ją 
koncert w Indiach. Bardzo często wy-
stępuje na imprezach dyplomatycz-
nych, organizowanych przez amba-
sady. Na pytanie „Głosu”, czemu za-
wdzięcza fakt, że zapraszana jest na 
tego typu imprezy, odpowiada szcze-
rze: – Jesteśmy bardzo elitarną grupą, 
a nasza publiczność też jest elitarna. 
Ale tak naprawdę jesteśmy bardzo 
skromni. Nasze występy są dla tych, 
którzy oczekują czegoś więcej – za-
równo od muzyki, jak i tekstów.

Niemałą rolę gra tu też z pewno-
ścią fakt, że grupa nie zna barier ję-
zykowych. – Śpiewamy po czesku, 
polsku, angielsku, niemiecku, fran-
cusku, włosku, rosyjsku, w jidysz i 
w języku romskim. Obecnie współ-
pracuję również z żydowskim kwin-
tetem smyczkowym, z którym wystę-

puję w Synagodze Hiszpańskiej w 
Pradze z recitalem piosenek żydow-
skich, śpiewanych głównie w języku 
hebrajskim i jidysz. 

Artystka zdradziła nam również, 
że ma dwie córki – 20-letnią Karo-
linę, rozpoczynającą studia na wy-
dziale historii sztuki, oraz 6-letnią 
Natalię, która właśnie rozpoczęła na-
ukę w pierwszej klasie. – Obie córki 
umieją mówić po polsku, obie mają 
zresztą rodziców chrzestnych z Pol-
ski. Zwłaszcza z młodszą Natalią cią-
gle mówię po polsku – powiedziała 
nam pani Renata. Wraz z mężem i 
córkami mieszkają obecnie w Benat-
kach nad Izerą, gdzie kupili dom, by 
znaleźć trochę spokoju od praskiego 
zgiełku. W Benatkach prowadzi też 
zajęcia w Podstawowej Szkole Arty-
stycznej. O tym, że nie jest tylko bu-
jającą w obłokach artystką, ale rów-
nież osobą stojącą nogami na ziemi, 
świadczy to, że pracuje jeszcze dla 
policji i sądów jako tłumacz przysię-
gły z języka polskiego. 

DANUTA CHLUP

Śpiewa dla ambasadorów i pracuje dla policji

– Wyście se powadzili? – z nieukrywaną przyjemnością 
zapytała Marynki Prezesowa. Nie, źle jej nie życzyła. Po 
prostu nareszcie znalazła w tym prawie idealnym mał-
żeństwie Marynki jakąś rysę. Bo zawsze jej się wydawa-
ło, że to, że Marynka nie skarży się zanadto na swojego 
Męża, nie może być normalne. Przecież każda kobie-
ta musi się kiedyś uskarżać na swojego męża. – Dyć aj 
po to se człowiek chłopa biere, coby se móg polutować 
przed koleżankami – była przekonana Prezesowa.

– Ani my se nie powadzili 
– odpowiedziała jej spokojnie 
Marynka.

– Tóż czymu mo rozłożóne 
łóżko w szopce? – nie dała się 
odbyć Prezesowa.

– A tyś mu do szopki, czy aj do łóżka zaglóndała? 
– z filuternym uśmiechem zapytała Marynka.

Prezesowa oblała się rumieńcem: – To wiysz, że yny 
do szopki, jakbych śmiała do łóżka – tłumaczyła się.

– Jak chcesz, tóż se mu możesz aj do łóżka dziwać, 
mnie to nie wadzi – pozwoliła Marynka bez mrugnię-
cia okiem.

Prezesowa zrobiła znak krzyża i prawie zemdlała: – 
Ty mi mówisz, żeście se nie powadzili a mnie do łóżka 
swojigo chłopa gnosz? Marynko, cóż se to porobiło?

Marynka postawiła przed Prezesową ciasto domo-
wej roboty, wsypała sobie spokojnie cukier do filiżan-
ki, nie zdradzając choćby cienia zdenerwowania. Ot, 
normalny czwartek. Prezesowa jednak stała przed nią 
z rękami złożonymi jak do pacierza i tylko bezgłośnie 
poruszała ustami. 

– Ty tako postympowo baba, co to aj feministkóm je 
a ty se dziwisz? – uratowała sytuację Marynka.

– A co to mo z postympym wspólnego? – dopytywa-
ła się Prezesowa, która ciągle była w szoku.

– Bo tyn mój chłop fórt mamroł, że by mu było be
zymnie lepi a że w tym stadle małżyńskim to ni ma nic 
moc. A tak.

– Marynko, staro a gupio. Dyć to je normalne, taki 

przechwałki chłopski. Dyć ci chłopi tak fórt mówióm, 
bo se wstydzóm prziznać, że im z babami je dobrze. 
Bo to by jejich duma chłopsko ucierpiała. A tyś se na 
to obraziła?

– Nie obraziła. Jo mu powiedziała, że jak tak, to tak. 
A że mogymy teraz żyć po modernimu jako ty singiele.

– Co to je singiele?
– To je to, jak ci ludzie żyjóm sami a chłopa ani ba-

by nie chladajóm. Teraz to je moderni.
Prezesowa ponownie uczy-

niła znak krzyża.
– A coś ty se tako pobożno 

stała? – zapytała z uśmiechem 
Marynka.

– Dyć to je bardziyj grzysz-
ne a niemoralne niż ty lesbijki a geje. I żeś go do szop-
ki posłała?

Marynka z tryumfem odpowiedziała: – Ja.
– Ty se nie bojisz? Że w gospodzie bedzie siadowoł, 

że inszóm nóndzie a tak?
– Nie bojym. Wszak go to przyndzie. Teraz se uży-

wo, ale za chwile przidzie spatki po pytaniu.
– Jo by se tako pewno nie była.
– A jo je. Pumału se mu kóńczóm czyste fusekle a 

trenki a koszule mo tak eszcze na tydziyń. Potym i tak 
przidzie spatki.

Prezesowa pokręciła głową: – Cobyś se nie przera-
chowała. A jak mu inszo nawarzi a wypiere?

Marynka z tryumfem w oczach odpowiedziała: – 
Tak to nóm nie zagrażo. Óno, jak teraz nie musi, tak aj 
symtam wieczór za mnóm na to niezobowiónzujónce 
leżyni w łóżku przidzie. 

Prezesowa szybko spakowała torbę, włożyła buty 
na nogi i spiesznie pożegnała się z Marynką.

– A kajż tak gnosz? 
– Ale do chałupy, muszym se podziwać, czy to na-

sze łóżko na rozkłodani je funkcyjne a poskludzać w 
szopce – odpowiedziała i zniknęła w tempie błyska-
wicznym za rogiem. sikorova@glosludu.cz

MM  A R  I O N E  T  K  IA R  I O N E  T  K  I FELIETON  HALINY SIKORY

Singiele

Renata Worek-Drössler
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ORŁOWA PORĘBA (mro) – Nie, 
to nie będzie festyn tylko dla chło-
pów – powiedział z uśmiechem Le-
on Kasprzak o sztandarowej impre-
zie obwodu orłowskiego, która roz-
pocznie się  w najbliższą sobotę o 
godz. 14.30 w siedzibie MK PZKO. 
Organizatorzy Chłopskiego Festy-
nu, a zwłaszcza przygotowujące ją 
Koła z Orłowej Poręby i Rychwał-
du, proponują wspólne śpiewanie, 
biesiadowanie i zabawę. – Na Fe-
stynie zaprezentują się „Rychwał-
dzianie” oraz Chór Mieszany „Lut-

nia” z Lutyni Dolnej – powiedział 
trzymający pieczę nad przygotowa-
niami L. Kasprzak. W drugiej czę-
ści spotkania rozpoczną się zbioro-
we śpiewy „z kartką w ręku”, przy 
akompaniamencie Józka Kunschke. 
Rychwałdzcy pezetkaowcy przygo-
towują ponadto loterię fantową, a 
oprócz tego wspomogą zaplecze ży-
wieniowe ciastkami i kanapkami. 
To odciąży w pracy porębskie go-
spodynie, które od dziś gotują, pie-
ką i szykują smakołyki na mniej i 
bardziej słodko. 

Nie tylko dla »chłopów«

Wystawa na 90. urodziny 
KARWINA (ep) – W tym roku mija 90. rocznica urodzin Józefa Ondrusza, 
folklorysty, nauczyciela, bibliofila, kolekcjonera i popularyzatora ekslibri-
sów, nazywanego często „zaolziańskim Kolbergiem”. Jedną z imprez zapla-
nowanych na „rok ondruszowski” jest otwarta wczoraj wystawa, zorgani-
zowana przez Bibliotekę Regionalną w Karwinie oraz Ośrodek Dokumen-
tacyjny Kongresu Polaków w RC. 

– Staraliśmy się przedstawić życie rodzinne Józefa Ondrusza, jego dro-
gę do zawodu nauczyciela, później pracę pedagogiczną, pracę społeczną 
– głównie w PZKO, oczywiście także twórczość literacką. Na wystawie moż-
na zobaczyć książki, które napisał – powiedział Marian Steffek, współau-
tor wystawy. Część ekspozycji dotyczy kolekcji ekslibrisów, które stworzo-
no dla Ondrusza oraz jego córki i żony. Ekslibrisy Ondrusza, zapalonego 
kolekcjonera i popularyzatora tej formy, skompletował na wystawę Wła-
dysław Owczarzy. W październiku wystawa zaprezentowana zostanie tak-
że w Domu PZKO w Stonawie. Ważną inicjatywą w tym roku będzie też 
opublikowanie przez Stowarzyszenie Przyjaciół Polskiej Książki kolejnego 
wydania „Godek śląskich” Józefa Ondrusza. Pod koniec tego roku książka 
ukaże się w wersji dwujęzycznej – z tłumaczeniem na język czeski. 

W czasie środowego wernisażu w siedzibie biblioteki na frysztackim 
rynku spotkało się wiele osób, które pamiętają Ondrusza. Kierowniczka 
Oddziału Literatury Polskiej karwińskiej biblioteki Helena Legowicz przy-

pomniała wydarzenia 
z ostatnich miesięcy je-
go życia: – Jedno z moich 
osobistych wspomnień o 
Józefie Ondruszu to wspo-
mnienie z ostatnich lat 
jego życia, kiedy wyra-
żał obawy o swoje bogate 
zbiory, które umieszczone 
były w jego domu w Dar-
kowie, a dom miał być wy-
burzony z powodu szkód 
górniczych. Rozmawiali-
śmy o możliwości przeka-
zania tych zbiorów Biblio-
tece Regionalnej w Karwi-
nie. W marcu 1996 r. wy-
jechał do Anglii. Datę jego 
powrotu (27 maja) zapisa-
łam w kalendarzu, mieli-
śmy rozmawiać na temat 
przekazania zbiorów. Nie-
stety pan Józef nie docze-
kał tego spotkania, zmarł 
w drodze.

Do końca września oglądać można wystawę 
poświęconą Józefowi Ondruszowi 
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PIOTROWICE (s) – W Kar-
wińskiem zaczął działać no-
wy mecenas kultury. Jest 
nim Arcelor Mittal Tubular 
Products (były „Jäkl”) z dy-
rektorem Stanisławem Kon-
kolskim. Niedawno wsparł 
finansowo m.in. obchody 
85-lecia istnienia Bibliote-
ki Regionalnej w Karwinie, 
organizację sympozjum Pol-
skiego Towarzystwa Me-
dycznego dla uczczenia 140. 
rocznicy śmierci dr. Wacła-
wa Olszaka, a ostatnio przy-
czynił się, wspólnie z kierow-
nictwem gminy Piotrowice, 
do urządzenia wystawy obra-
zów słynnego na całą Europę 
artysty malarza i rzeźbiarza 
Ladislava Dryáka w piotro-
wickiej bibliotece. Wernisaż 
wystawy (pierwszej w RC), 
która czynna będzie w godzi-
nach otwarcia placówki do 
końca października, odbył 
się w ub. czwartek. 

Mowy inauguracyjne wy-

głosili: dyrektor archiwum w 
Karwinie Irena Heizlerová, 
wicedyrektor firmy Arcelor 
Mittal Rostislav Levický, wy-
kładowca socjologii na kar-
wińskim wydziale Uniwer-
sytetu Śląskiego doc. Vojtěch 
Malátek oraz wójt Piotrowic 
Petr Trojek. Przedstawili syl-
wetkę artysty, firmy-sponso-
ra oraz biblioteki – instytu-
cji z 90-letnią tradycją. Pod 
nieobecność Dryáka, który 
od 1969 roku mieszka w nie-
mieckim Düsseldorfie, na te-
mat jego twórczości i osią-
gnięć artystycznych mówił 
V. Malátek. 

L. Dryák urodził się w 
miejscowości Sklenow Dol-
ny pod Frydkiem-Mistkiem 
w 1930 r. W latach 1954-1964 
pracował na etacie plastyka 
scenicznego w Teatrze Cie-
szyńskim, a następnie, do ro-
ku 1969, jako plastyk w kar-
wińskiej „Kovonie”. Pobyt na 
emigracji to pasmo sukcesów 

artysty. Wystawia w całej Eu-
ropie; jego obrazy, w których 
występuje jako zdecydowany 
obrońca demokracji i swo-
bód obywatelskich, nabyło 
już wiele galerii w stolicach 
państw unijnych; współpra-
cuje z władzami UE – jest au-
torem wydanych przez Unię 
okazjonalnych listów graficz-
nych i grafik. Wygrał też dwa 
konkursy ogłoszone przez 
UE: na obraz-symbol jedno-
ści europejskiej oraz na statu-
etkę symbolizującą wspólno-
tę europejską, która wręcza-
na jest osobom wyróżnianym 
za działalność prounijną. Jed-
na z jego rzeźb zatytułowana 
„Europa” stoi na terenie par-
ku we Frydku-Mistku. 

Jak powiedział Malátek, 
Dryák miał wyrazić życzenie, 
aby została ona przeniesiona 
do Karwiny. Pan docent zdra-
dził też, że Ladislav Dryák, 
z którym utrzymuje bliskie 
kontakty, bardzo się ucieszył, 

kiedy dowiedział 
się, że wolę urzą-
dzenia jego wysta-
wy wyraziły wła-
śnie Piotrowice. 
Dlaczego? Bo – ja-
ko że jego żoną 
jest Polka spod Ka-
towic – ma emo-
cjonalny stosunek 
do Polski, a Piotro-
wice położone są 
przy samej granicą 
z Polską...

Dyrektor Kon-
kolski zapowie-
dział, że dołoży 
starań, aby obrazy 
Ladislava Dryáka 
wystawiły i inne 
galerie w regionie 
karwińskim, gdyż 
są tego warte.
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Przy granicy z Polską…
Podczas ceremonii podpisania na ostraw-
skim rynku memorandum o współpracy mię-
dzy czeskimi i polskimi socjaldemokratami 
redakcja „Głosu” zadała parę pytań szefowi 
Sojuszu Lewicy Demokratycznej Grzegorzo-
wi Napieralskiemu.

Dwa socjaldemokratyczne ugrupowania 
z sąsiadujących ze sobą krajów podpi-
sały umowę o współpracy. Czy ten fakt 
da w jakiś sposób Polakom możliwość 
wpływania na partnera czeskiego, by 
ten uwzględniał w swojej polityce po-
trzeby polskiej mniejszości narodowej 
w RC?

Lewica w każdym kraju, także w Polsce, za-
wsze walczy o prawa mniejszości narodo-
wych. W Polsce, dzięki lewicy, po wielu, wie-
lu latach przepychanek, została uchwalona 
ustawa o mniejszościach narodowych. To 
bardzo ważny kompleks przepisów regulu-
jących wiele spraw, które być może dla pań-
stwa, w którym te mniejszości funkcjonują, są 
mało istotne, ale dla mniejszości narodowych 
są bardzo istotne. Dlatego też dzisiejsze spo-
tkanie dwóch partii lewicowych mówiących 
o współpracy to jest bardzo dobry sygnał dla 
każdej mniejszości. Szczególnie dla mniej-
szości polskiej. Bo jeśli podpisuje się umowę 
o współpracy, to formacja, która dzisiaj ma 
duże szanse wygrać wybory wojewódzkie, a 
w przyszłości parlamentarne, będzie dbała 
też o Polaków. Będzie czuć się zobowiązana 
umową z naszą partią polityczną – SLD. My-
ślę, że dla Polaków w RC jest to bardzo dobra 
wiadomość.

Dziś też doszło do podpisania wspólne-
go stanowiska w sprawie tarczy antyra-
kietowej, w którym nie zgadzacie się na 
wciąganie Polski i RC w krąg militarnych 
zamierzeń USA. Czy takie stanowisko 
ma jeszcze sens, kiedy właściwie klam-
ka już zapadła?. 

Jeszcze nie zapadła. Za chwilę odbędą się wy-
bory w Stanach Zjednoczonych. Wiemy, że w 
samych Stanach między demokratami i repu-
blikanami toczy się bardzo duży spór w tej 
sprawie...

I gdy Obama powie „nie”, to co wtedy...?
Mam taką nadzieję, że powie „nie”. Ale to są 
interesy Stanów Zjednoczonych. Poza tym 

tak w Czechach, jak i w Polsce musi dojść do 
ratyfikacji tych porozumień. Bo na razie ma-
my tylko wstępne porozumienia. My w Pol-
sce będziemy domagali się ogólnonarodo-
wego referendum w tej sprawie. To jest zbyt 
poważa sprawa, aby decydowały o tym tyl-
ko elity polityczne, które mają w tym inte-
res prywatny czy partyjny. Bo na terytorium 
naszych państw zostaną zainstalowane bazy 
obcych wojsk – USA. My nie mamy nic prze-
ciwko temu, żeby współpracować ze Stanami 
Zjednoczonymi i mieć z nimi dobre, popraw-
ne stosunki, ale to są już instalacje militarne, 
czyli bardzo niebezpieczne i tworzące dzi-
siaj, moim zdaniem, atmosferę drugiej zimnej 
wojny. Więc stąd to wspólne stanowisko. My 
również, jak czescy koledzy, chcemy dopro-
wadzić do dyskusji nad tym zagadnieniem w 
parlamencie, a jeżeli to nie dojdzie do skutku, 
to do referendum narodowego.

Teraz pytanie z polonijnej beczki. W Pol-
sce na wszelkiego rodzaju forach rzą-
dowych, sejmowych i innych, mówiąc 
o Polonii ma się na myśli Kresy Wschod-
nie, Polonię Zachodnią – emigracyj-
ną. Prawie nikt nie pamięta o tych Pola-
kach, których „przeszła granica” na po-
łudniu. Mówię prawie, gdyż przyjemnie 
zaskoczył nas prezydent Lech Kaczyń-
ski w swoim ostatnim przemówieniu no-
worocznym, życząc i nam – Zaolzianom, 
wszystkiego dobrego. Czy Pańskim zda-
niem Polska wie, czym jest Zaolzie?

Myślę, że wielu Polaków niestety nie wie. 
Mówię to szczerze, z przykrością, dlatego że 
przez wiele lat, mówiąc o Polonii, myślało się 
o Polakach w USA, Kanadzie. Ostatnio mówi 
się dużo o Kresach Wschodnich, dlatego, że 
jest tam mienie polskie, że ktoś coś powinien 
odzyskać i to jest bardzo medialne. Zapomi-
na się o dużych grupach Polaków rozsianych 
po świecie. I dobrze, że odbywają się takie 
spotkania polityczne, jak dziś, bo podnoszą 
świadomość społeczną polityków. Ja już po 
dzisiejszym spotkaniu w wielu rzeczach bę-
dę o wiele mądrzejszy. A formacja Grzegorza 
Napieralskiego będzie walczyć o interesy pol-
skiej grupy społecznej tu mieszkającej.

Dziękuję za rozmowę. 

MARTYNA RADŁOWSKA-OBRUSNIK

Umowa o przygranicznej współpra-
cy obu gmin liczy sobie dokładnie 
14 lat. Nic więc dziwnego, że na so-
botniej piotrowickiej imprezie nie 
po raz pierwszy gościła nie tylko 
oficjalna reprezentacja z Godowa, 
ale i jego mieszkańcy. Za tydzień to 
piotrowiczanie odwiedzą  Polaków 
na tradycyjnych dożynkach. – Na-
sza współpraca jest rzeczywista, nie 
tylko na papierze – podkreśla wójt 
polskiej gminy Mariusz Adamczyk, 
wyliczając liczne wspólne inicjaty-
wy, praktycznie w każdej dziedzi-
nie. Wejście do strefy Schengen wi-
tano tu bardzo hucznie, organizując 
„Sylwester na granicy”, na którym, 
już bez granicznej kontroli, spotka-
ły się ponad 3 tysiące ludzi z obu 
stron. Transgraniczna współpraca 
weszła w ten sposób w nowy etap. 
O początkach, ale i o planach na 
bliższą i dalszą przyszłość, opowia-
da Petr Trojek. 

Wszystko zaczęło się...
… w 1995 roku, kiedy w zameczku 
w Piotrowicach podpisaliśmy z Go-
dowem umowę o współpracy. Za-
czynało się od koleżeńskich kon-

taktów, małych, ale wspólnych ini-
cjatyw. W ciągu tych 14 lat znaleźli 
się już partnerzy do transgranicznej 
współpracy po polskiej i czeskiej 
stronie: współpracują np. szkoły, 
strażacy, kluby kobiet, sportowcy. 

Jakie macie wspólne plany na 
najbliższą przyszłość?

Złożyliśmy razem wnioski o dwa 
granty unijne w ramach czesko-pol-
skiej współpracy przygranicznej. Je-
den z grantów przeznaczony będzie 
na zakup wozów bojowych. My za-
kupimy jeden wóz strażacki na wo-
dę, a w Polsce kupią wóz strażacki 
do zwalczania zagrożeń chemicz-
nych na wypadek, gdyby zaistniało 
jakieś zagrożenie na rzekach. Oczy-
wiście w tym względzie będziemy 
ze sobą współpracować, pomagać 
sobie. Już teraz zresztą każdego ro-
ku nasi strażacy spotykają się na 
wspólnych treningach, raz po na-
szej stronie, raz po polskiej. Drugi 
projekt złożyliśmy z Godowem i Ze-
brzydowicami. Chcemy pozyskać 
fundusze na stworzenie tras rowe-
rowych łączących gminy. Po pol-
skiej stronie już przed trzema laty 

uzyskali na trasy i ścieżki rowero-
we jakieś fundusze, więc pod tym 
względem jest tam lepiej. Chcemy 
to teraz wykorzystać, wyjść naprze-
ciw przygranicznym rowerzystom.

Jak się rozwija przygraniczna 
turystyka w tych miejscowo-
ściach? Piotrowice odwiedza 
dużo osób z Polski? 

Bardzo dużo osób z Polski jeździ tu 
do nas: na rowerach, na trasy pie-
sze czy po prostu przychodzą na 
piwko. Tak samo nasi ludzie też 
jeżdżą tam, w te przygraniczne te-
reny. Chcemy temu jakoś pomóc, 
uatrakcyjnić, chociażby przez te 
ścieżki, bo to jest fajna sprawa.

Z wejściem do strefy Schengen 
otworzyły się tu nowe możliwo-
ści, początki współpracy nie 
były tak łatwe? 

Oczywiście, ta współpraca przy-
graniczna miała swoje etapy. Naj-
pierw Unia Europejska, możli-
wości finansowe, granty, potem 
Schengen. Teraz jest bardzo dużo 
możliwości, możemy przechodzić 
granicę, gdzie chcemy, o którejkol-
wiek porze, nie ma już tyle spraw 
formalnych.

Myślę, że teraz powinna być ta-
ka największa eskalacja tej współ-
pracy, bo są wielkie możliwości.

Jakie przemiany, nowe inwe-
stycje szykują się w Piotrowi-
cach?

Piotrowice się rozwijają. Jest tu du-
żo inwestycji, zrealizowaliśmy już 
praktycznie wszystkie te elementy, 
które zaplanowaliśmy w związku z 
rozbudową gminy, np. prace gazo-
we i wodne. Bardzo pozytywnym 
znakiem jest to, że wielu przedsię-
biorców z Karwiny przyjeżdża tutaj, 
mamy tu największe zainteresowa-
nie budową domów w powiecie kar-
wińskim. W tej chwili powstaje 50 
domów jednorodzinnych. Bardzo 
dużo ludzi sprowadza się do Piotro-
wic, bo cenią sobie to, że jest to takie 
spokojniejsze miejsce, nie mamy tu 
problemów z działalnością kopalń – 
ze szkodami górniczymi.

Ponieważ ruch przygraniczny 

jest bardzo duży, naprawiamy chod-
niki, drogi, przygotowujemy też du-
żą inwestycję kanalizacyjną. Chce-
my też stawiać halę sportową.

Jak się układają stosunki z pol-
ską mniejszością w gminie?

W Piotrowicach nie mamy żadnych 
problemów pod tym względem. 
Mieszka tu około 15 proc. osób na-
rodowości polskiej, mamy dwa koła 
PZKO: w Marklowicach i w Piotro-
wicach. Ja sobie chwalę tę sytuację, 
spotykam się z Polakami, chodzę 
czasem na ich zebrania czy jakieś 
imprezy, i myślę, że ta współpraca 
miedzy ludźmi tutaj jest świetna. 
Zawsze się dogadamy we wszyst-
kich sprawach, my im pomagamy – 
i z gminy, i jako ludzie – znamy się 
przecież. Mieszkańcy naszej gminy 
to także Polacy pracujący na kopa-
niach, mieszkający u nas w hotelu 
robotniczym. Mają tu zameldowa-
nie czasowe, a więc według prawa 
należą do gminy i liczymy się z ni-
mi. Zawsze mówię w żartach, że 
my tu mieliśmy Schengen jeszcze 
wcześniej niż wstąpiły do tego ukła-
du nasze kraje. Nigdy nie było pro-
blemów ze współpracą ani z sąsied-
nimi miejscowościami w Polsce, 
ani z mniejszością polską w naszej 
gminie. Jesteśmy po prostu bardzo 
otwarci.

Dziękuję za rozmowę
ELŻBIETA PRZYCZKO

Petr Trojek: »Jesteśmy bardzo otwarci«
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Wójt Piotrowic Petr Trojek i dyrektor fabryki Arcelor Mittal Tubular Products 
Stanisław Konkolski podczas zwiedzania wystawy obrazów Ladislava Dry-
áka w galerii piotrowickiej biblioteki.

Obiecuje o nas walczyć

Z Petrem Trojkiem, wójtem gminy Piotrowice, spotykam się 
na 14. Festynie Gminnym w Automotoklubie w Piersnej, 
rzut beretem (dosłownie) od czesko-polskiej granicy. 
Miejsce idealne, bo rozmawiamy o współpracy z sąsiednią 
gminą Godów.
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Alternatywa 
poszukiwana
Za namową obrońców praw zwie-
rząt, brytyjskie ministerstwo obrony 
zobowiązało się do poszukania al-
ternatywnego materiału na charak-
terystyczne czapy gwardii królew-
skiej, dotychczas szyte z niedźwie-
dziego futra – powiadomiła agen-
cja Associated Press. We wtorek 
przedstawiciele brytyjskiego resor-
tu obrony spotkali się z aktywistami 
z organizacji Ludzie na rzecz Etycz-
nego Traktowania Zwierząt (PETA). 
Członkowie PETA argumentują, że 
zabijanie północnoamerykańskich 
czarnych niedźwiedzi w celu zdo-
bycia futra na nakrycia głowy jest 
okrucieństwem. Ministerstwo obro-
ny twierdzi, że nie ma nic przeciw-
ko używaniu syntetycznych mate-
riałów, lecz musi najpierw znaleźć 
tworzywo o odpowiednich właści-
wościach i jakości, które będzie mo-
gło z powodzeniem zastąpić futro. 
45-centrymetrowe futrzane czapki 
stanowią element galowego mun-
duru pięciu pułków brytyjskiej ar-
mii. Gwardziści noszą je m.in. pod-
czas pełnienia warty przed Pałacem 
Buckingham. 

Ukrywa się?
Poszukiwana jest Isthmohyla rivu-
laris, mała żabka drzewna. Gatunek 
ten uważano do zeszłego roku za 
wymarły, dopóki jeden z uczonych 
biorących udział w obecnej wypra-
wie nie natknął się na taką żabę w 
lasach Kostaryki. Znalezienie Isth-
mohyli w głębi lasów mglistych to 
jak szukanie igły w stogu siana. Nie 

dość, że żaba ta mierzy zaledwie 
kilka centymetrów, to żeruje w no-
cy, zaś dnie spędza w ukryciu. Na 
domiar złego trudno ją nawet usły-
szeć, bo samice milczą jak zaklęte, 
a jedynie samce rechocą. Jak widać, 
Isthmohyli będzie łatwo umknąć 
uwadze naukowców. Choć trudno 
się spodziewać kooperacji z jej stro-
ny, lepiej byłoby dla całego gatunku, 
gdyby uczonym udało się schwytać 
kilka osobników. Mają oni bowiem 
zamiar przewieźć je do Anglii, na 
uniwersytet w Manchesterze, aby 
tam rozpocząć ich hodowlę.

Będzie 
działo laserowe
W tym tygodniu firma Boeing wy-
grała wart 36 milionów dolarów 
kontrakt US Army Space and Mis-
sile Defense Command na budowę 
układu optycznego, potrzebnego do 
kierowania energii laserowej na ra-
kiety, pociski artyleryjskie i moź-
dzierzowe. Eksperymentalny la-
ser, oparty na ciele stałym, będzie 
zasilany energią elektryczną z die-
slowskiego generatora, a nie – jak 
wcześniejsze eksperymentalne la-
sery – niebezpiecznymi substan-
cjami chemicznymi. Jeszcze w tym 
roku inżynierowie wojskowi mają 
porównać możliwości dwóch kon-
kurencyjnych laserów o mocy 100 
kilowatów. Ten, który okaże się lep-
szy, zostanie zmodyfikowany. Ma 
być na tyle mały i odporny, by mie-
ścił się na ciężarówce i wytrzymał 
warunki panujące na polu bitwy. 
Do czynnej służby laserowe działo 
miałoby trafić już w roku 2013.

CIEKAWOSTKI

Miły Lojzku,
uż fakt nie wiym, co móm z tym 
mojim chłopym robić. Jo chcym, co-
by se zdrowo strawowoł, coby mi 
eszcze troche pożył. Tóż mu wa-
rzym głównie zelenine. A ón tego 
nie chce jeść. Jak mu zrobiym sałot 
z rajczat, tak se tego ani nie tknie. 
Tak rajskóm polywke albo omaczke 
eszcze zjy, ale surowe rajczata ni. 
Albo taki kwietak. Tak to ani sma-
żóny, ani warzóny, ani surowy. Jak 
mu warzym kedlubny, szpenat albo 
brokolice, tak ucieko na obiod do 
gospody. Tóż co jo móm z nim zro-
bić? Haniczka

Kochana Haniczko,
to zdrowe odżywianie (nie strawo-
wani) nam mężczyznom zbytnio nie 
smakuje. Większość z nas woli mię-
so od warzyw (nie zeleniny). Ja rów-
nież kalafior (nie kwietak), kalarepę 

(nie kedlubny), szpinak (nie szpe-
nat) czy też brokuły (nie brokolice) 
omijam z daleka. Natomiast pomi-
dorami (nie rajczata) nie pogardzę 
w żadnej formie. Sałatka, zupa po-
midorowa (nie rajska), sos pomido-
rowy (nie rajska omaczka) – to mo-
je ulubione dania. Zatem, kochana 
Haniczko, proponuję przygotować 
mężowi schabowego, wtedy z pew-
nością chętnie zostanie na obiad w 
domu. Alojzy
Strawowani – odżywianie
Zelenina – warzywa
Kwietak – kalafior
Kedlubny – kalarepa
Szpenat – szpinak
Brokolica – brokuły
Rajczata – pomidory
Rajska  – zupa pomidorowa
Rajska omaczka – sos pomidorowy 
 (hs)

JAK POWIEDZIEĆ

– Wiysz, przeczytałach w gazecie, 
że każdy mo jednóm noge kapeczke 
dłógszóm od drugij.
– Co ty powiysz! W takim razie żech 
je wyjątkym.
– Mosz obie nogi takij samej dłógo-
ści?
– Kaj też tam! Móm jednóm noge od 
drugij krótszóm!

� � �
– Tato – pyto swojigo ojca mały An-
toś – czy mógbyś mi kupić nowy dłu-
gopis?
– A co sie stało z tym, coch ci kupił 
pore tydni tymu?
– Ón je do niczego, robi strasznie 
moc błędów.

� � �
Spotykajóm sie dwo kumple. Piyrw-

szy mówi do drugigo:
– Możesz do mnie wpaść dzisio wie-
czór? Zapraszóm cie na wieczerze.
 – Piekne dzięki – drugi na to – ale 
dzisio ni mogym, boch już je na wie-
czór zaproszóny. Czy mógłbyś prze-
łożyć te wieczerze na jutro?
– Czymu ni, może być jutro. A kiery 
cie zaprosił na dzisiejszy wieczór?
– Twoja baba.

� � �

– Życi sie zaczyno dziepro po pięć-
dziesiątce – prawi Jozef swoimu ró-
wieśnikowi, z kierym sie downo nie 
widzioł.
– To mosz takóm słabóm głowe?! – 
zdziwił sie kolega Jozefa. – Mie się 
zaczyno dziepro po pięciu pięćdzie-
siątkach, a kóńczy po dziesięciu.

ALE HECA

Dziś mamy dla Was krzyżówkę, w 
którą należy wpisać brakujące sło-
wa z wrześniowych przysłów. 
1. Czego ... i sierpień nie dogotuje, 
to z pewnością wrzesień dosmaży.
2. Święta Regina ... ugina.
3. Gdy na Siewną jest błękitnie, 
wtedy pięknie wrzos ...
4. Na świętego Łukasza jest w do-
mu chleb i ...
5. Gdy we wrześniu ... brak, nieza-
wodny zimy znak.
6. Skoro wrzesień, to już ..., ale ja-
błek pełna kieszeń.
7. Wrzeszczy ..., że już jesień.
8. Gdy wrzesień bez ... będzie, w 
zimie wiatrów pełno wszędzie
Na rozwiązanie czekamy jak zwy-
kle do końca przyszłego tygodnia. 
Nagrody są już przygotowane!

Głosik twierdzi od dawna, że wrze-
sień to jeden z najciekawszych mie-
sięcy w roku. Ja wolę lipiec i począ-
tek wakacji. Nawet ostatnio się ze 
mną z tego powodu pokłócił. – Bo 
ty nie wiesz, co dobre – zaczął się 
ze mną wykłócać. – Wrzesień, to 
początek jesieni, już nie jest tak go-
rąco, można normalnie oddychać. 
Liście na drzewach zmieniają ko-
lory. A co najważniejsze, to można 
puszczać latawce! 

Wytłumaczyłam mu więc, że ja 
to właśnie lubię, kiedy jest gorąco, 

a moim ulubionym kolorem jest 
zieleń. Nasza sprzeczka ideologicz-
na nie wiadomo jaką drogą dopro-
wadziła nas do szukania wrześnio-
wych przysłów. Ułożyliśmy z nich 
dla Was krzyżówkę. Oczywiście 
pamiętamy, że rozpoczął się rok 
szkolny, więc znaleźliśmy wspa-
niałe rozwiązanie odpoczynkowe. 
A żebyście nie zwariowali od nad-
miaru obowiązków, prezentujemy 
najnowsze trendy w zabawkach. 
Głosik natychmiast postanowił so-
bie kupić takie cacko. Już na niego 

oszczędza. Ale znając Głosika, za 
tydzień znajdzie nowy cel oszczę-
dzania. I dobrze, warto pamiętać, 
że od „super-hiper” gadżetów waż-
niejsza jest wyobraźnia i pobyt na 
świeżym powietrzu, na przykład 
podczas puszczania latawców albo 
zbierania kasztanów.

Nie zapomnijcie przysyłać swo-
je wakacyjne zdjęcia oraz opowia-
dania z wakacji. Na prace czekamy 
do końca września. Wybrane na-
grodzimy i oczywiście opublikuje-
my. A więc, do dzieła! Ludmiłka

Witamy w naszej rubryce!

Wrześniowa krzyżówka

Rozwiązanie krzyżówki
Poprawna odpowiedź sprzed dwóch tygodni to KALAFIOR. Nagrodę 
otrzymuje Weronika Schönwald z Suchej Górnej. Gratulujemy i zaprasza-
my po odbiór nagrody do redakcji.

Wakacje w bibliotece 
W czwartkowe przedpołudnia biblioteka w Karwinie 
Frysztacie zamieniła się w salę gier i zabaw. Bawiliśmy 
się w różne gry ruchowe i planszowe, rysowaliśmy po-
stacie bajkowe i robiliśmy różne wycinanki z papieru. 
Pani czytała nam urywki z książek. Przy ładnej pogo-
dzie gry i zabawy odbywały się w parku. Mogliśmy tak-
że korzystać z Internetu. Było to mile spędzone przed-
południe, a wracając do domu cieszyliśmy się już na 
następny czwartek. Chcę tą drogą podziękować wszyst-
kim paniom w bibliotece, które troszczyły się o nas. BY-
ŁO BARDZO FAJNIE!

Dominik Wałach

Wypoczynek
Pierwsze dni w szkole już za wami. Na razie jednak 
nie zaczęliście się tak naprawdę uczyć. Przeczuwa-
cie, że nauki w tym roku będzie znowu więcej niż 
w roku minionym, i macie z tego powodu proble-
my ze snem i koncentracją? Zastanawiacie się, jak 
to wszystko przeżyć i nie zwariować? To wcale nie 
znaczy, że nie lubicie się uczyć. Przecież nawet na-
uka może być ciekawa. Ale każdy, kto spędza w szko-
le pół dnia, a potem w domu jeszcze uczy się dłużej 
niż dwie godziny, musi być przecież zmęczony, na-
wet jeśli nauka sprawiałaby mu dziką przyjemność. 
Jak więc odpocząć? 

Ciekawe rozwiązanie wymyślił projektant Frank 
Ehners. El ZULO to gadżet do wypoczynku. Być mo-
że w niedalekiej przyszłości zostanie zainstalowany 
w waszej szkole? Stworzony jest dla wielu użytkowni-
ków, za pomocą odcisków palców identyfikuje indy-
widualne ułożenia kolan, pleców, głowy, tułowia itd. 
Doskonale nadaje się do wypoczynku i drzemki. W 
niedalekiej przyszłości być może będziemy korzystać 
z pomieszczeń z wieloma takimi przedmiotami, któ-
re pomogą zmęczonym uczniom trochę odpocząć lub 
zrelaksować się. Zajmować przy tym będą dwa razy 
mniej miejsca niż standardowe posłanie.
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Blondynka kupiła Fantę z zielonym kapslem. 
Otwiera, patrzy – na kapslu napis: „Spróbuj szczęścia 
znowu“. 
Zamyka, odkręca, czyta – „Spróbuj szczęścia znowu“ 
– zamyka, odkręca, czyta...

� � �
Nauczycielka do Jasia: 
– Świetny rysunek, ale przyznaj się, kto go robił? Oj-
ciec, czy matka? 
– Nie wiem, ja już spałem!

� � �
Dzieci w szkole sprzeczają się, które z nich ma mniej-
szego dziadka:
– Mój dziadek ma 100 cm wzrostu! – chwali się pierw-
sze.
– A mój ma tylko 50 cm – dodaje drugie.
– A mój – mówi Jasio – leży w szpitalu, bo spadł z dra-
biny, kiedy zrywał jagody.

KORESPONDENCJA

ALE ZABAWKA!
Filharmonia w tubce
Co to za dziwny przedmiot, który przypomina klocki? 
To nic innego, jak najnowszy model kompozytora. Te 
„klocki” można łączyć w długą rurkę. Zabawka przezna-
czona jest dla dzieci w wieku 4-6 lat oraz starszych. Na 
poszczególne „klocki” można nagrać za pośrednictwem 
wbudowanego mikrofonu pojedyncze dźwięki. Można 
niezależnie łączyć „klocki” i dzięki temu odtwarzać uło-
żoną melodię. Zaletą urządzenia jest to, że istnieje moż-
liwość łączenia „klocków” z innych zestawów, tworząc 
niemal symfonię. Mankamentem jest natomiast mało 
rozbudowana pamięć, ponieważ na jednym „klocku” 
można nagrać maksymalnie jeden dźwięk. 

Rodzice nie chcą wam kupić takiego gadżetu? Nie 
szkodzi, w kuchni jest przecież tyle garnków i patel-
ni, na których mogą powstać dużo ciekawsze symfo-
nie. I to prawie za darmo! Wystarczy tylko odrobina 
inwencji twórczej, a drogie zabawki mogą pozostać 
w sklepie.

UŚMIECHNIJ SIĘ



CZWARTEK 4 WRZEŚNIA  

� TVP 1 
5.35 Moda na sukces (s.) 6.00 Kawa czy herba-
ta? 7.50 Leksykon PRL 8.00 Wiadomości 8.15 
Kwadrans po ósmej 8.35 Baranek Shaun 8.45 
Jedynkowe przedszkole 9.15 Owocowe ludki 
- Syreni śpiew 9.45 Zaopiekuj się mną 10.30 
Sąsiedzi (s.) 10.55 Kuchnia z Okrasą - Cur-
ry w dwóch odsłonach 11.20 W-skersi 12.00 
Wiadomości 12.10 Agrobiznes 12.20 Europa 
bez miedzy 12.40 Plebania (s.) 13.05 Klan (s.) 
13.30 Jaka to melodia? (teleturniej) 14.00 Ty-
tan druga Ziemia? 14.30 My, wy, oni 15.00 
Wiadomości 15.15 Jaka to melodia? wyda-
nie specjalne 16.00 Moda na sukces (s.) 16.50 
Przed meczem - Polska : Słowenia 17.00 Tele-
express 17.20 Celownik 17.35 Klan (s.) 18.00 
Jaka to melodia? (teleturniej) 18.30 Plebania 
(s.) 18.55 Wieczorynka 19.30 Wiadomości 
20.20 Zagubieni (s.) 22.00 Sprawa dla repor-
tera 22.40 Wróżby kumaka (film kopr.) 0.20 
Fabryka zła (film niem.) 2.10 Notacje - Halina 
Kwiatkowska. 

� TVP 2 
5.55 W labiryncie 7.15 Kacper (s.) 7.40 Przy-
gody Goździka Ogrodnika - Dzień sianoko-
sów 8.00 Pytanie na śniadanie 10.20 M jak 
miłość (s.) 11.10 Święta wojna - Goldfish 11.45 
Córki McLeoda - Grzechy ojca 12.30 Koło for-
tuny 13.00 Kino zaprasza do stołu 14.10 Sta-
tek miłości (s.) 15.05 Pogoda na piątek 16.00 
Scena Dobrego Humoru „Wespół w zespół” 
16.55 Sophie - panna młoda mimo woli 17.25 
Przygody Tarzana (s.) 18.00 Program lokal-
ny 18.30 Panorama 18.55 Jeden z dziesię-
ciu 19.40 Taneczny Konkurs Eurowizji 2007 
20.05 Barwy szczęścia (s.) 20.40 Trzeci oficer 
Dezerter 21.40 Dr House (s.) 22.30 Warto roz-
mawiać 23.25 997 (mag.) 23.55 Czy telewizja 
to wróg naszych dzieci? 0.30 Panorama 0.45 
Przeznaczone do burdelu 2.10 Wiedźmin Ca-
lanthe 3.05 Europa da się lubić - Luksusowa. 

� TV KATOWICE 
6.00 Serwis info 7.45 Aktualności 7.50 Gramy 
dla was 8.03 Gość poranka 8.15 Serwis info 
flesz 8.17 Przegląd portali internetowych 8.45 
Na co dzień 9.00 Transmisja obrad Sejmu 
16.01 Biznes 16.13 Rozmowa dnia 16.45 Ak-
tualności 16.50 Opowieści z beskidzkich hal 
17.00 Kronika miejska - Siemianowice Śląskie 
17.10 TV Katowice zaprasza 18.00 Aktualno-
ści 18.55 Nasz reportaż 19.10 Uwaga! Week-
end! Informator kulturalny 19.55 TV Katowi-
ce zaprasza 20.10 Minęła 20-ta 21.07 Teleku-
rier bliżej ciebie 22.18 Minął dzień 22.52 Biz-
nes 23.45 Po powrocie do domu 0.57 Minęła 
20-ta 1.41 Okno na Polskę 1.52 Telekurier bli-
żej ciebie. 

� POLSAT 
6.00 Żar młodości 7.15 Wielka wygrana (te-
leturniej) 8.00 Polsat news 9.00 Czarodziej-
ki (s.) 10.00 Rodzina zastępcza 11.00 Sabri-
na, nastoletnia czarownica (s.) 11.30 Się krę-
ci 12.00 Obrońca (film USA) 13.00 Dom nie 
do poznania 14.00 Pierwsza miłość 14.45 Sa-
brina, nastoletnia czarownica (s.) 15.15 Świat 
według Bundych (s.) 15.50 Wydarzenia 16.15 
Interwencja (mag.) 16.30 Tylko miłość 17.30 
Świat według Kiepskich (s.) 18.00 Pierwsza 
miłość (s.) 18.50 Wydarzenia 19.30 Na kocią 
łapę 20.00 Skazany na śmierć 23.05 Wielbi-
cielka 1.05 Ale kasa 2.05 Zakazana kamera 
3.35 Nocne randki. 

� TVC 1 
5.59 Studio 6 8.30 Zaczarowane przedszkole 
9.00 Decyzje kucharza Svatopluka (s.) 10.00 
Listonosz zawsze dzwoni dwa razy (film USA) 
11.50 Czeskie drobnostki 12.00 Wiadomo-
ści 12.30 Sama w domu (mag.) 13.30 Rodzi-
na, szkoła i ja 13.50 Córki McLeoda (s.) 14.30 
Zwariowana dziewczyna (s.) 14.55 Lot 29 (s.) 
15.15 Cudowny świat (cykl dok.) 15.45 Złote 
rączki 16.00 Meduza (lista przeb.) 16.30 Za-
czarowane przedszkole 17.00 AZ-kwiz 17.27 
Stop 17.30 Ogród – to sztuka (mag.) 17.55 Pro-
gnoza pogody 17.57 Minuta z przyrody 18.00 
Wiadomości regionalne 18.25 Czarne owce 
(pr. publ.) 18.40 Żywe serce Europy 18.45 
Wieczorynka 18.55 Losowanie Szczęśliwej 
10 19.00 Wiadomości, wiadomości regional-
ne, prognoza pogody, sport 20.00 Jak wyrwać 
wielorybowi ząb trzonowy (film czes.) 21.25 
Czarna karetka (s.) 21.55 Na tropie (mag. 
krym.) 22.20 Według prawa (s.) 22.45 Loso-
wanie Szczęśliwej Dziesiątki i Szansy 22.50 
Deadwood (s.) 23.50 Europejscy poeci 0.20 
Taxi 0.50 Córki McLeoda 1.35 Wiadomości 
regionalne. 

� TVC 2 
5.59 Dzień dobry 8.30 Panorama 9.10 Nie mam 
pracy (mag.) 9.35 Śladami gwiazd (cykl dok.) 
10.00 Moja rodzina (s.) 10.30 Z życia zwierząt 
10.50 Szwedzi pod Brnem (dok.) 11.25 AZ-kwiz 
12.00 Pod pokrywką (mag. kul.) 12.30 Czarne 
owce (pr. publ.) 12.45 Dołącz do nas 13.00 Nie 
poddawaj się 13.20 Bajka 13.50 Bajka 15.00 
Czy mnie zechcecie? (mag.) 15.15 Królestwo 
dzikiej natury (cykl dok.) 15.45 Świat na to-
rach (mag.) 16.05 Pryzmat (mag.) 16.30 Plane-
ta Nauki 16.50 Arnold Palmer (dok.) 17.20 Wy-
ścigi ciągników 2008 17.30 Wielki finał (dok. 
FIFA – MŚ 2006 w Niemczech) 19.00 Wiado-
mości w języku migowym 19.10 Jose Cura dy-
ryguje Dvořáka 20.00 Do ziemi (nie)obieca-
nej (dok.) 21.00 Historie.cs 21.55 Piękne zgu-
by (talk show) 22.30 Wydarzenia, komentarze 
23.05 Sport 23.10 Czechosłowacki tygodnik 
filmowy 23.25 Klub Filmowy: Wstręt (film br.) 
1.10 Historia Jaroslava Šabaty. 

� NOVA 
5.59 Śniadanie z TV Nova 8.35 Ostry dyżur 
(s.) 9.30 Tootsie (film USA) 11.40 Ulica (s.) 
12.25 Lea Parker (s.) 13.20 Diabli nadali (s.) 
13.45 Wszyscy kochają Raymonda (s.) 14.15 
Dziewczyny Gilmore'a (s.) 15.10 Zagubieni 
(s.) 16.05 Prawo i porządek: Zbrodniczy za-
miar (s.) 17.00 Popołudniowe wiadomości, 
sport, pogoda 17.35 Kryminalne zagadki Las 
Vegas (s.) 18.30 Ulica (s.) 19.30 Wiadomości, 
sport, pogoda 20.00 Przychodnia w różanym 
ogrodzie (s.) 21.20 Comeback (s.) 21.55 Kry-
minalne zagadki Las Vegas (s.) 22.45 Hero 
(film kopr.) 0.40 Skazany na śmierć (s.) 1.55 
Na własne oczy. 

� PRIMA 
6.35 Mała rusałka (s. anim.) 7.10 Dzięcioł Wo-
ody (s. anim.) 7.20 Tom & Jerry (s. anim.) 7.30 
Will & Grace (s.) 8.00 Przyjaciele (s.) 8.30 Nie-
ustraszony (s.) 9.30 Siódme niebo (s.) 10.30 
Klinika (s.) 11.30 Diagnoza morderstwo (s.) 
12.30 Pomoc domowa (s.) 13.05 Nowojorscy 
policjanci (s.) 14.05 Boston Public (s.) 15.05 
Will & Grace (s.) 15.35 Jordan (s.) 16.35 Ko-
misarz Rex (s.) 17.40 Wiadomości regionalne 
18.00 5 kontra 5 (kwiz show) 18.55 Wiadomo-
ści, sport 19.30 Przyjaciele (s.) 19.55 Progno-
za pogody 20.00 Bardzo delikatne związki 
(s.) 21.15 Jesteś tym, co jesz 22.25 Gotowe na 
wszystko (s.) 23.25 Kości (s.) 0.20 Sprawa dla 
dwu (s.) 1.30 Zadzwoń do jasnowidza. 

PIĄTEK 5 WRZEŚNIA  

� TVP 1 
5.35 Moda na sukces (s.) 6.00 Kawa czy herba-
ta? 7.50 Leksykon PRL 8.00 Wiadomości 8.15 
Kwadrans po ósmej 8.35 Małgosia i buciki - 
Dobre maniery 9.05 Moliki książkowe 9.15 Pa-
ni Pająkowa i jej przyjaciele ze Słonecznej Do-
liny 9.45 Zaopiekuj się mną 10.25 Sąsiedzi (s.) 
10.55 Tajemnice przyrody - Niepokonany wilk 
11.20 Między mamami 12.00 Wiadomości 
12.10 Agrobiznes 12.20 Gdzie przyszłość prze-
szłości czapkuje 12.40 Plebania (s.) 13.05 Klan 
(s.) 13.35 Jaka to melodia? (teleturniej) 14.00 
Nasza planeta - Zmiany globalne 15.00 Wiado-
mości 15.15 Jaka to melodia? wydanie specjal-
ne 16.00 Moda na sukces (s.) 17.00 Teleexpress 
17.20 Celownik 17.35 Klan (s.) 18.00 Jaka to 
melodia? (teleturniej) 18.30 Plebania (s.) 19.00 
Wieczorynka 19.30 Wiadomości 20.20 Rzym 
(film kopr.) 21.20 Ciemnoniebieski świat (film 
kopr.) 23.20 Stephanie Daley 1.00 Spirala 2.40 
Notacje - Maria Wiśniewska. 

� TVP 2 
6.20 W labiryncie 7.15 Globert przedstawia 
niezwykły świat natury 7.40 Przygody Goź-
dzika Ogrodnika (s. anim.) 8.00 Pytanie na 
śniadanie 10.20 M jak miłość (s.) 11.15 Na-
wiedzony dom 13.00 Wojciech Cejrowski bo-
so przez świat - Israelitas 13.35 Ulica lemu-
rów - Sypiając z wrogiem 14.05 Statek miło-
ści (s.) 15.00 Pogoda na piątek 15.55 Rodzina 
Trendych - B jak babki 16.40 Gwiazdy tańczą 
na lodzie - Szkółka łyżwiarska 16.50 Sophie 
- panna młoda mimo woli 17.20 Dzięki Bogu 
już piątek! 17.55 Sport-telegram 18.00 Pro-
gram lokalny 18.30 Panorama 18.55 Sopot 
Hit Festiwal 20.10 Gwiezdne wojny - I Mrocz-
ne widmo 22.40 Wichrowe wzgórza (film 
włoski) 0.30 Panorama 0.50 Stanley i Iris. 

� TV KATOWICE 
6.00 Serwis info 7.45 Aktualności 7.50 Gramy 
dla was 8.00 Serwis info flesz 8.03 Gość poran-
ka 8.45 Wokół nas 9.00 Transmisja obrad Sej-
mu 16.01 Biznes 16.13 Rozmowa dnia 16.45 
Aktualności 16.50 Kronika miejska - Rybnik 

17.00 Kronika miejska - Katowice 17.10 TV 
Katowice zaprasza 18.00 Aktualności 18.55 
Pod górę 19.20 Punkt widzenia 19.30 Nasz re-
portaż 19.45 Wokół nas 20.10 Forum 21.07 Te-
lekurier bliżej ciebie 22.18 Minął dzień 22.52 
Biznes 23.45 Pod prąd 00.23 Półkowniki 1.23 
Forum 2.04 Okno na Polskę 2.15 Telekurier 
bliżej ciebie. 

� POLSAT 
6.00 Żar młodości (s.) 7.15 Wielka wygrana (te-
leturniej) 8.00 Polsat news - Poranek 9.00 Cza-
rodziejki (s.) 10.00 Rodzina zastępcza 11.00 
Sabrina, nastoletnia czarownica (s.) 11.30 Na 
kocią łapę 12.00 Obrońca 13.00 Dom nie do 
poznania 14.00 Pierwsza miłość (s.) 14.45 Sa-
brina, nastoletnia czarownica (s.) 15.15 Świat 
według Bundych (s.) 15.50 Wydarzenia 16.15 
Interwencja (mag.) 16.30 Tylko miłość 17.30 
Świat według Kiepskich (s.) 18.00 Pierwsza 
miłość (s.) 18.50 Wydarzenia 19.30 Na kocią 
łapę 20.00 Pan i władca - Na krańcu świata 
22.00 Studio Lotto 23.10 Przymusowe lądo-
wanie (film USA) 1.15 Ale kasa 2.05 Zakaza-
na kamera 3.35 Nocne randki. 

� TVC 1 
5.59 Studio 6 8.30 Zaczarowane przedszkole 
9.00 Krótkie życie drugiej republiki 10.00 Be-
tonowa granica 10.25 Piosenki z echem 11.00 
Kolory życia 12.00 Wiadomości 13.30 Rodzi-
na, szkoła i ja 13.50 Córki McLeoda (s.) 14.35 
Simpsonowie (s. anim.) 15.00 Garfield i przy-
jaciele (s. anim.) 15.25 Taylor ma problemy 
(s.) 15.50 Świat Elmo (s. anim.) 16.05 Babar 
(s. anim.) 16.30 Labirynt 17.00 AZ-kwiz 17.30 
Mieszkać – to sztuka (mag.) 17.55 Prognoza 
pogody 17.57 Minuta z przyrody 18.00 Wia-
domości regionalne 18.25 Sprawa dla ombud-
smana 18.40 Żywe serce Europy 18.45 Wie-
czorynka 18.55 Losowanie Szczęśliwej Dzie-
siątki 19.00 Wiadomości, wiadomości regio-
nalne, prognoza pogody, sport 20.00 Szpital 
na peryferiach w 20 lat później (s.) 21.00 13. 
komnata Mileny Vostřákovej 21.35 Talk show 
Jana Krausa 22.20 Seks w wielkim mieście 
(s.) 22.50 Losowanie Szczęśliwej Dziesiątki i 
Szansy na milion 23.00 Blueprint (film niem.) 
0.50 Córki McLeoda 1.35 Wszystko party. 

� TVC 2 
5.59 Dzień dobry 8.30 Panorama 9.10 Na tro-
pie 9.35 Według prawa 10.05 Tarcze Króle-
stwa Czeskiego 10.35 Wiadomość Arnošta 
Lustiga 11.05 Historie domów 11.25 AZ kwiz 
12.00 Ogród – to sztuka 12.25 Czarne owce 
(pr. publ.) 12.40 Ten nasz czeski charakter 
13.05 Sabotaż (mag.) 13.30 Ja i moja rodzina 
(s. dok.) 13.45 Futuroskop 14.10 Złote rączki 
14.30 Meduza (lista przeb.) 15.05 Zinedine 
Zidane – ostatni mecz (dok.) 16.00 Cudow-
ny świat (cykl dok.) 16.30 Kraj ojczysty 16.55 
Muzeum żelazek (dok.) 17.05 Francja (cykl 
dok.) 17.25 Dołącz do nas 17.40 Nie poddawaj 
się 18.00 Kosmopolis (mag.) 18.30 City Folk – 
Amsterdam 19.00 Wiadomości w języku mi-
gowym 19.10 Magazyn Ligi Mistrzów 19.35 
Simpsonowie (s. anim.) 20.00 Golden League 
Bruksela (transmisja) 22.05 Jack Nicklaus 
(dok.) 22.30 Wydarzenia, komentarze 23.10 
Sport 23.15 Technicy – magicy (s.) 23.40 Go-
rączka piątkowej nocy 0.35 Musicblok. 

� NOVA 
5.59 Śniadanie z TV Nova 8.35 Ostry dyżur 
(s.) 9.30 Julie Lescaut (s.) 11.35 Ulica (s.) 12.20 
Lea Parker (s.) 13.15 Diabli nadali (s.) 13.45 
Wszyscy kochają Raymonda (s.) 14.10 Dziew-
czyny Gilmore'a (s.) 15.10 Zagubieni (s.) 16.05 
Prawo i porządek: Zbrodniczy zamiar (s.) 
17.00 Popołudniowe wiadomości, sport, po-
goda 17.35 Kryminalne zagadki Las Vegas (s.) 
18.30 Ulica (s.) 19.30 Wiadomości, sport, po-
goda 20.00 Śmierć nadejdzie jutro (film USA-
-br.) 22.40 88 minut (film kopr.) 0.40 Godziny 
rozpaczy (film USA). 

� PRIMA 
6.35 Mała rusałka (s. anim.) 7.10 Dzięcioł Wo-
ody (s. anim.) 7.20 Tom & Jerry (s. anim.) 7.30 
Will & Grace (s.) 8.00 Przyjaciele (s.) 8.30 Nie-
ustraszony (s.) 9.30 Siódme niebo (s.) 10.30 
Klinika (s.) 11.30 Diagnoza morderstwo (s.) 
12.30 Pomoc domowa (s.) 13.05 Nowojorscy 
policjanci (s.) 14.05 Boston Public (s.) 15.05 
Will & Grace (s.) 15.35 Jordan (s.) 16.35 Ko-
misarz Rex (s.) 17.40 Wiadomości regionalne 
18.00 5 kontra 5 (kwiz show) 18.55 Wiadomo-
ści, sport 19.30 Przyjaciele (s.) 19.55 Progno-
za pogody 20.00 Zgadnij, kim jestem (kwiz 
show) 21.15 Wysłannik przyszłości (film USA) 
0.45 Niepohamowana siła (film USA) 2.30 Za-
dzwoń do jasnowidza. 

� POLONIA

PIĄTEK 5 WRZEŚNIA  
6.00 Kawa czy herbata? 8.00 Wiadomości 8.15 Kwa-
drans po ósmej 8.35 Budzik 9.00 Panna z mokrą głową 
(s.) 9.30 Pomorskie krajobrazy - Puls rzeki 9.50 Repor-
taż 10.15 Nazywają mnie Polaczka (rep.) 10.35 Z dale-
ka, a z bliska 11.15 Polska z bocznej drogi 11.30 Pleba-
nia (s.) 12.00 Wiadomości 12.10 Klan (s.) 12.35 Pamiętaj 
o mnie 12.45 Kraków na weekend 13.10 Hity satelity 
13.25 Oparte na faktach - Pseudonim Anoda (spektakl 
teatralny) 14.30 W Rogatywce i Tygrysiej skórze (dok.) 
15.30 Akademia Domu i Wnętrza – Meble (mag.) 15.45 
Program ekumeniczny 16.05 Szansa na Sukces 17.00 
Teleexpress 17.15 Budzik 17.40 Nazywają mnie Polacz-
ka (rep.) 18.05 Kraków na weekend 18.30 Hity satelity 
18.40 Pamiętaj o mnie 18.50 Plebania (s.) 19.15 Dziew-
czynka z orzeszka (s. anim.) 19.30 Wiadomości 20.10 
Klan (s.) 20.35 Na dobre i na złe (s.) 21.30 Porozmawiaj 
z... 22.00 Kino Sąsiadów - Wóz do Wiednia (film cze-
chosł.) 23.15 VI Festiwal Dobrego Humoru - Wieczór 
mistrzów 24.00 Serwis Info Wieczór 0.10 Kraków na 
weekend (rep.) 0.40 Pamiętaj o mnie 0.50 Plebania (s.) 
1.15 Dziewczynka z orzeszka (s. anim.) 1.30 Wiadomo-
ści 2.00 Klan (s.) 2.25 Na dobre i na złe (s.) 3.15 Poroz-
mawiaj z... 3.45 Hity satelity 4.00 Kino Sąsiadów - Wóz 
do Wiednia (film czechosł.) 5.20 Ścieżkami Galindii 
(rep.).

SOBOTA 6 WRZEŚNIA  
6.00 Plebania (s.) 8.00 Dla niesłyszących - Echa Pano-
ramy 8.30 Porozmawiaj z... 9.00 Reportaż 9.20 Tajem-
nica dzikiego szybu (film pol.) 10.50 Reportaż 11.05 
Złotopolscy (s.) 11.35 Pamiętaj o mnie 11.45 Warmia 
i Mazury na jesień 12.05 Polska dobrze smakuje - Na 
Roztoczu kasza kipi (dok.) 12.35 Wideoteka dorosłego 
człowieka 13.00 Wiadomości 13.10 Na dobre i na złe (s.) 
14.00 Dziękujemy za solidarność - Niklas Holm i Göran 
Jackobsson 14.10 Dzika Polska (dok.) 14.40 Made in Po-
land 15.05 Hotel Pod Żyrafą i Nosorożcem (s.) 15.45 Pa-
miętaj o mnie 16.00 Śniadanie na podwieczorek 17.00 
Teleexpress 17.15 Reportaż 17.30 Jadwiga Smosarska 
(dok.) 18.25 M jak miłość (s.) 19.10 Milusiaki (s. anim.) 
19.30 Wiadomości 20.10 Stacyjka (s.) 21.05 Program 
rozrywkowy 22.35 Reportaż 22.55 Umarłem, aby żyć 
(film pol.) 0.25 M jak miłość (s.) 1.10 Milusiaki (s. anim.) 
1.30 Wiadomości 2.00 Stacyjka (s.) 2.55 Jadwiga Smo-
sarska 3.40 Pamiętaj o mnie 3.50 Złotopolscy (s.) 4.15 
Program rozrywkowy 5.45 Reportaż. 

NIEDZIELA 7 WRZEŚNIA  
6.00 Klan (s.) 7.55 Śniadanie na podwieczorek 8.50 M 
jak miłość (s.) 9.35 Reportaż 9.40 Bzik kulturalny (mag.) 
10.00 O dwóch takich, co ukradli księżyc (s. anim.) 
10.30 Kurs języka polskiego. Profesor Smok i przyjacie-
le 11.00 Święto Dziękczynienia za Plony - Jasna Góra 
2008 13.30 Anioł Pański kraj 13.50 Złotopolscy (s.) 14.15 
Pamiętaj o mnie 14.20 Reportaż 14.30 Dom (s.) 15.50 
Reportaż 15.55 Program rozrywkowy 16.05 Skarby nie-
odkryte 16.30 Reportaż 16.35 Zaproszenie - Zamojski 
kram 17.00 Teleexpress 17.15 Pamiętaj o mnie 17.20 Pol-
ska pod krzyżem Południa 17.55 Polskie Tango - śpiewa 
Krzysztof Krawczyk 18.25 M jak miłość (s.) 19.15 Nod-
dy (s. anim.) 19.30 Wiadomości 20.00 Glina (s.) 21.00 
Festiwal Polskiej Muzyki w Londynie PKO BP London 
LIVE (1) 24.00 M jak miłość (s.) 0.45 Ziarno (mag.) 1.15 
Noddy (s. anim.) 1.30 Wiadomości 2.00 Glina (s.) 2.55 
Zaproszenie - Zamojski kram 3.15 Złotopolscy (s.) 3.40 
Pamiętaj o mnie 3.50 Dom (s.) 5.15 Polska pod krzyżem 
Południa 5.45 Polska z bocznej drogi. 

PONIEDZIAŁEK 8 WRZEŚNIA  
6.00 Kawa czy herbata? 8.00 Wiadomości 8.15 Kwa-
drans po ósmej 8.35 Jedynkowe Przedszkole 9.00 My 
Wy Oni 9.25 Program rozrywkowy 9.45 Hotel Pod Ży-
rafą i Nosorożcem (s.) 10.45 Jadwiga Smosarska (dok.) 
11.35 Plebania (s.) 12.00 Wiadomości 12.10 Klan (s.) 
12.35 Pamiętaj o mnie 12.45 Polska pod krzyżem Po-
łudnia 13.20 M jak miłość (s.) 14.05 Tygrysy Europy 
15.00 Warto rozmawiać 15.45 Podróżnik 16.05 My 
Wy Oni (mag.) 16.30 Warmia i Mazury na jesień 17.00 
Teleexpress 17.15 Jedynkowe Przedszkole 17.40 Dzika 
Polska (dok.) 18.10 Z archiwum IPN - Powrót pamięci 
(mag.) 18.40 Pamiętaj o mnie 18.50 Plebania (s.) 19.15 
Wielka podróż Bolka i Lolka (s. anim.) 19.30 Wiadomo-
ści 20.10 Klan (s.) 20.35 Sportowy tydzień 21.10 War-
to kochać (s.) 22.00 Reportaż 22.25 Warto rozmawiać 
23.15 Program rozrywkowy 23.45 Dziękujemy za soli-
darność - Niklas Holm i Göran Jackobsson 24.00 Serwis 
Info Wieczór 0.10 Polska dobrze smakuje - Na Roztoczu 
kasza kipi (dok.) 0.35 Pamiętaj o mnie 0.50 Plebania (s.) 
1.15 Wielka podróż Bolka i Lolka (s. anim.) 1.30 Wiado-
mości 2.00 Klan (s.) 2.25 Sportowy tydzień 2.55 Warto 
kochać (s.) 3.45 Warto rozmawiać 4.30 Reportaż 4.55 Z 
archiwum IPN - Powrót pamięci (mag.) 5.20 Warmia i 
Mazury na jesień 5.45 Dziękujemy za solidarność - Ni-
klas Holm i Göran Jackobsson. 
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CO W KINACH
KARWINA – Centrum: Kung fu 
panda (4, 5, godz. 15.30); Moja 
dziewczyna wychodzi za mąż (4, 
5, godz. 17.45); Niesamowity Hulk 
(4, 5, godz. 20.00); Ex: Bathory (4, 
5, godz. 19.00); HAWIERZÓW – 
Centrum: Wall.e (4, 5, godz. 15.30); 
„Máj” (4, 5, godz. 17.45, 20.00); 
TRZYNIEC – Kosmos: Mumia: Gro-
bowiec Cesarza Smoka (4, 5, godz. 
17.30); Mroczny rycerz (4, 5, godz. 
20.00); CZ. CIESZYN – Central: Co 
się zdarzyło w Las Vegas (5, godz. 
17.00).

CO NA ANTENIE
POLSKIE WIADOMOŚCI: TVC 1, 
piątek, wiadomości regionalne od 
godz. 18.00; TVC 2, sobota od godz. 
7.20. 
POLSKIE AUDYCJE: Ostrawa 107,3 
MHz i Trzyniec 105,3 MHz, po-pt: 
godz. 19.00; nie: godz. 18.30.

CO W TERENIE
PTTS „BŚ“ – zaprasza na wyciecz-
kę 9. 9.  na trasie Nydek-Głucho-
wa, Mały Stożek, Soszów, Nydek. 
Odjazd pociągiem z Cz. Cieszyna 
o godz. 7.33 do Bystrzycy. Inf.: 552 
321 402, 731 249 240.
KOSZARZYSKA – Kluby Kobiet 
trzech kół PZKO pod Kozubową za-
praszają 6. 9.  o godz. 13.00 na Bab-
ski Festyn. W programie występ 
dzieci szkół i przedszkoli Milikowa 
i Koszarzysk, zespołu „Rytmik” oraz 
scenka w wykonaniu aktorów koła 
Milikowa Centrum, muzyka M. Wa-

szuta. Wzmoc-
niony autobus  
o godz. 12.45 od 
pociągu z Cz. 
Cieszyna 12.20 
zapewniony.

MOSTY k. JABŁONKOWA – Gmina 
zaprasza na „Spotkanie mieszkań-
ców gmin partnerskich Lato 2008” 
6. 9. przed Urząd Gminy. O godz. 
13.00 uroczyste otwarcie drzewión-
ki, godz. 14.00 program kulturalny 
w wykonaniu zespołów: „Górole”, 
„Zaolzi”, „Istebna”, zespół p. On-
dřišikovej ze Świerczynowca, mu-
zyka dęta „Jablunkovanka”. Do tań-
ca przygrywa zespół „Lord”, pokaz 
rzemiosła ludowego, atrakcje dla 
dzieci, kuchnia domowa.
ORŁOWA LUTYNIA – Pierwsze po-
wakacyjne spotkanie Klubu Kobiet 
MK PZKO odbędzie się 8. 9. o godz. 
16.00 w Domu PZKO.
PTM – zaprasza na spotkanie 5. 9. 
o godz. 19.00 do siedziby Kongresu 
Polaków w Cz. Cieszynie przy ul. 
Komeńskiego. Program: Prezenta-
cja Viliam Šuňal „Niepełnospraw-
ni a bariery – nie tylko architekto-
niczne”. Ustawa 108/2006 o pomo-
cy społecznej na co dzień.
PTM – W dniach 6.-7. 9. Żegnamy 

lato 2008. Zbiórka 6. 9. pomiędzy 
godz. 14-15 w wiosce Hyrczawa, w 
pierwszej gospodzie zaraz po wjeź-
dzie do wioski.
ORŁOWA – Koła PZKO obwodu 
orłowskiego zapraszają na Festyn 
Chłopski 6. 9. o godz. 14.00 do ogro-
du przy Domu PZKO w Orłowej Po-
rębie. W programie: Biesiada Ol-
ziańska z Olzy (PL), chór „Lutnia”.
BOGUMIN – Zarząd MK PZKO za-
prasza na Festyn Jesienny 6. 9. o 
godz. 15.00 do Domu PZKO. W pro-
gramie występ tancerek z Zabłocia, 
kuchnia domowa, atrakcje.
BYSTRZYCA – Zapraszamy na 
Dzień Bystrzycy 6. 9. o godz. 15.00 
na teren obok basenu. W progra-
mie: strażacka orkiestra dęta „Olo-
mouc”, Petr Kolář z zespołem, „Švi-
hadlo”, DJ Roman Grygar, atrakcje 
dla dzieci , specjały kuchni.
JABŁONKÓW – Klub Młodych przy 
MK PZKO zaprasza na tradycyj-
ny rockowy festiwal Gorolski Dym  
5. 9.  do Lasku Miejskiego o godz. 
17.00. Super zabawa, smaczny bufet 
i słoneczna pogoda zapewnione. Bi-
lety wstępu 20 kc.
HAWIERZÓW MIASTO – Klub Ko-
biet zaprasza na spotkanie klubowe 
4. 9. o godz. 15.00 do świetlicy przy 
ul. Matuszka 2.

WYSTAWY
GALERIA POD WIEŻĄ w Karwi-
nie, Rynek Masaryka: do 8. 10. wy-
stawa Józefa Dronga „Letnie impre-
sje”. Czynna po-pt: 8-18, so: 8-12.
MIEJSKI DOM KULTURY w Karwi-
nie, sala Mánesa: do 29. 10. wysta-
wa Zbigniewa Kubeczki „Exlibris”. 
Czynna wt-pt: 9-17, so:10-18.
GALERIA KROPKA w Cz. Cieszy-
nie, ul. Bezruča: do  25. 9.  wysta-
wa „Takich Dwóch”:  Jan Rusnok, 
Waldemar Jarosz –  malarstwo, pa-
inting. Czynna po-pt: 11-15.
BIBLIOTEKA REGIONALNA w 
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Firmy budowlane

SWABUD i SWAKOŃ
docieplanie elewacji

przyjmujemy zlecenia na 2008 r.

kom. 776 218 494,  608 556 915

SWABUD–INSIDE
tynki i wylewki (potěry)

wykonywane maszynowo

kom. 774 278 457

Szybka i fachowa realizacja 

zleceń.

Cieszyn, Puńcowska 93

www.swabud.cz
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Karwinie, Rynek Masaryka: do 30. 
9. wystawa pt.  „Józef Ondrusz 1918-
-1996, nauczyciel, folklorysta, ko-
lekcjoner”. Czynna w godz. otwar-
cia biblioteki.
SUCHA GÓRNA, sala PZKO, ul. 
Centrum: 8. 9. o godz. 17.00 werni-
saż wystawy obrazów Józefa Mac-
kowskiego.
MUZEUM ZIEMI CIESZYŃSKIEJ, 
SALA WYSTAW w Cz. Cieszynie, 
Praska 14/3: stała ekspozycja „Ob-
razki z przeszłości Śląska Cieszyń-
skiego” oraz do 31. 12. „Miasto Cz. 
Cieszyn”. Czynne wt-pt: 9-17, so: 9-
-13, nie: 13-17.
� MUZEUM ZIEMI CIESZYŃ-
SKIEJ w Karwinie, Rynek Masary-
ka 10: do 11. 1. wystawa „Muzeum 
o muzeum” oraz do 31. 8. „Czarno-
biały świat”. Czynne wt-pt: 9-17, so: 
9-13, nie: 13-17.
� MUZEUM TECHNIKI w Pie-
twałdzie, K muzeu 89: do 31. 10. 
wystawa „Kura albo jajko?”; stałe 
ekspozycje „Tradycje górnictwa w 

Cieszyńskiem” oraz „Czarodziejski 
świat tramwajów”. Czynne wt-pt: 9-
-17, so: 9-13, nie: 13-17.
� SALA WYSTAW w Jabłonko-
wie, Rynek Mariacki 14: do 12. 10. 
wystawa „Cieszyńskie srebrne klej-
noty”; wystawa stała „Z przeszłości 
Jabłonkowa i okolicy”. Czynna wt-
-pt: 9-17, so: 9-13, nie: 13-17.
ARCHEOPARK w Kocobędzu: czyn-
ne so: 9-17. 

Ogłoszenia do „Głosu Ludu“ 
przyjmowane są 

w dni powszednie:
� W redakcji „Głosu Ludu“ 
przy ul. Komeńskiego 4, Czeski 
Cieszyn w godz. 8.30-15.30
e-mail: ogloszenia@glosludu.cz

� W biurze firmy AD SERVIS, 
ul. Strzelnicza 18, Cz. Cieszyn 
w godz. 8.00-16.00 

� W Odd. Literatury Polskiej 
Biblioteki w Karwinie Frysztacie 
(przy rynku) w godz. otwarcia.

WSPOMNIENIA
Czas mija, lecz ból w sercu pozostaje...

Dnia 5 września 2008 minie 4. rocz-
nica śmierci 

śp. WŁADYSŁAWA MOJA

Z szacunkiem i wdzięcznością 
wspominają żona, syn i córka z ro-
dziną. RK-178

Smutek w sercu stale boli,
zapomnieć nie pozwoli.

Dnia 5. 9. 2008 mija 20. rocznica 
śmierci naszego Drogiego

śp. inż. BOLESŁAWA TKACZA

z Trzyńca. Z szacunkiem wspomi-
nają żona i synowie z rodzinami.

AD-110

Spotkanie byłych dolnocierliczan 
We wtorek 19 sierpnia już po raz dziewiąty spotkali się w Domu Polskim 
Żwirki i Wigury na Kościelcu byli dolnocierliczanie, tzn. byli członkowie 
SMP, a później PZKO Cierlicko Dolne. Wanda Farnikowa, główny organiza-
tor spotkania, tak wspomina tamte czasy: „... w latach powojennych spoty-
kaliśmy się na próbach chóru czy przedstawień teatru amatorskiego (ostat-
nie przedstawienie odegrano w 1959 r.), było też kółko taneczne, odbywały 
się odczyty, zebrania... Wybudowaliśmy w czynie społecznym świetlicę (w 
roku 1951), z której niestety niedługo mogliśmy korzystać, ponieważ zala-
na została, wraz z całym Cierlickiem Dolnym, przez wody zalewu cierlic-
kiego. Z tego też powodu większość z nas musiała opuścić rodzinną wieś... 
Dzisiaj, im jesteśmy starsi, tym bardziej tęsknimy do tego Cierlicka sprzed 
lat”.

Dlatego też w 2000 r. zrodził się pomysł organizowania spotkań. Pierw-
sze udało się nad wyraz pomyślnie i do dziś odbywają się corocznie, chociaż 
z roku na rok maleje liczba ich uczestników. Na pierwszym spotkaniu było 
25 osób, w tym roku już tylko 14. Czas robi swoje, ale dopóki takie spotka-
nia będą realizowane, wspomnienia o Cierlicku Dolnym nadal będą żywe. 
W przyszłym roku ponownie chcemy się spotkać w kościeleckim Domu Pol-
skim.

Tą drogą pragnę podziękować organizatorom spotkania: Wandzie Farni-
kowej i Walerii Tobołowej, które obecnie mieszkają w Cz. Cieszynie. 

JÓZEF PRZYWARA

ŻYCZENIA
Rozmaite Twoje drogi wiodły Ciebie poprzez życie,
dziś idziemy w Twoje progi, by Cię uczcić należycie.

Jutro, 5 września obchodzi zacny 
jubileusz urodzin – 80 lat nasza Ko-
chana

pani OTYLIA HECZKO

z Trzyńca. Z wiązanką serdecznych 
życzeń przychodzi córka Urszula z 
mężem, syn Stanisław z żoną oraz 
wnucy i wnuczki z rodzinami oraz 

prawnuki Filipek, Adaś, Ania, Kubuś, Anetka, Bere-
nika i Elenka przesyłają Prababci buziaka. GL-488

Dnia 5 września obchodzi zacny ju-
bileusz życiowy 85-lecia urodzin

pan JAN PAPIEŻ

z Ligotki Kameralnej. Z tej okazji 
dużo zdrowia, wiele pogodnych i 
słonecznych dni życzą wnucy Julian 
z żoną Marcelą, Janusz z żoną Tere-
są, Marek oraz prawnuki Beata, Da-
niel i Dominik.

 

GL-508

NEKROLOGI
Zostańcie tu z Bogiem,
koniec mojej doli i łzom się nie brońcie,
kiedy serce boli.                              H. Jasiczek

W głębokim żalu pogrążeni zawiadamiamy krew-
nych, przyjaciół i znajomych, że dnia 1. 9. 2008 
zmarł po długiej i ciężkiej chorobie w wieku nie-
spełna 71 lat nasz Drogi 

śp. ZDZISŁAW RYCHLIK

zamieszkały w Starym Boguminie. Pożegnanie z 
Drogim Zmarłym odbędzie się w piątek 5. 9. 2008 
o godz. 14.00 z kaplicy cmentarnej w Starym Bo-
guminie. Zasmucona rodzina. AD-112

A jeśli w niebie nie będzie jesieni
nie będzie wiosny, zimy ani lata
czy mi pozwolisz w prostych strofach wierszy
przemycić w wieczność piękno tego świata.

Składamy wyrazy głębokiego i serdecznego współ-
czucia całej Rodzinie

śp. JANA PYSZKI

z Nawsia, nauczyciela i poety oraz twórcy Ka-
wiarenki pod Pegazem. Członkowie zarządu MK 
PZKO w Jabłonkowie. GL-518

Serdecznie dziękuję wszystkim krewnym, organiza-
cjom, przyjaciołom i znajomym za życzenia złożone 
z okazji mojego jubileuszu życiowego. Anna Niemco-
wa, Stonawa. RK-179

ZZ    R E DA KC YJ N E  J    PO C Z   T  YR E DA KC YJ N E  J    PO C Z   T  Y

Czeska spółka z udziałem kapitału zagranicznego 

poszukuje pracownika na stanowisko:

JUNIOR BRAND MANAGER
MIEJSCE PRACY: Praga

OPIS STANOWISKA:
� Współudział w kreowaniu strategii marketingowej dla marek z portfolio firmy
�  Współpraca z Działem PR w tworzeniu komunikacji wewnętrznej i zewnętrznej 

w firmie
�  Współpraca z agencjami reklamowymi oraz firmami zajmującymi się badaniami 

rynku
� Nadzór nad realizacją bieżących działań marketingowych
� Koordynowanie realizacji założonych celów marketingowych
� Analizowanie wyników sprzedaży i badań 

WYMAGANIA:
�  Biegła znajomość języka czeskiego (preferowane czeskie pochodzenie) i an-

gielskiego.   Znajomość języka polskiego będzie dodatkowym atutem.
�  Wyższe wykształcenie kierunkowe (preferowany kierunek: Zarządzanie i Marke-

ting)
�  Bardzo dobra organizacja pracy połączona ze zdolnością do prowadzenia kilku 

projektów  jednocześnie
� Bardzo dobre umiejętności komunikacyjne i łatwość w nawiązywaniu kontaktów
�  Wysoko rozwinięte zdolności analityczne i umiejętność wyciągania trafnych 

wniosków
� Znajomość środowiska MS Office
� Prawo jazdy kat. B, gotowość do podróży służbowych do Polski (centrala firmy)

OFERUJEMY:
� Ciekawą i pełną wyzwań pracę
� Konkurencyjne wynagrodzenie połączone z wynikami pracy
� Możliwość rozwoju i podnoszenia kwalifikacji zawodowych
� Przyjazną atmosferę pracy w dynamicznym i młodym zespole

CV i list motywacyjny prosimy przesyłać na adres emailowy: 
eva.ganczarczykova@siwy.cz

GL
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Już tylko pięć dni pozostało do roz-
poczęcia nowego sezonu w hokejo-
wej O2 ekstralidze. Pierwszej kolej-
ki niecierpliwie wypatruje wszyst-
kich czternaścioro zespołów, w tym 
reprezentant naszego terenu – dru-
żyna HC Stalownicy Trzyniec. Na 
wczorajszej konferencji prasowej 
z ust przedstawicieli trzynieckiego 
klubu usłyszeliśmy nie tylko obo-
wiązkowe zapowiedzi walki o play-
offs, ale padły też odważne słowa o 
ewentualnym medalu. W ubiegłym 
sezonie klub spod Jaworowego do-
brnął do ćwierćfinału, przegrywa-
jąc po zaciętej bitwie z późniejszym 
triumfatorem rozgrywek – Slavią 
Praga. Hokeiści Slavii Praga w sied-
miu finałowych meczach pokonali 
Karlowe Wary.

Aczkolwiek wyniki trzynieckiej 
drużyny w letnim okresie przygo-
towawczym dalekie były od ideału, 
trener Antonín Stavjaňa jest prze-
konany o tym, że zespół godnie za-
prezentuje się w nowym sezonie. – 
Nie mamy słabszej drużyny od tej z 
poprzedniego sezonu i liczę na do-
brą grę – powiedział na wczorajszej 
prasówce trener Antonín Stavjaňa. 
– W pierwszym rzędzie musimy wy-
grywać w domowych spotkaniach, 
tam ukryty jest klucz do sukcesu. 
W ostatnich meczach kontrolnych 
trzyńczanie raczej nie błyszczeli, 
prawdziwe możliwości tej druży-
ny poznamy jednak dopiero w me-
czach o punkty. W pierwszej kolej-
ce Trzyniec zmierzy się we wtorek 
na wyjeździe ze Znojmem, które 

dotarło latem aż do finału Tipsport 
Cupu, przegrywając z pierwszoligo-
wą Kometą Brno. Trzyniec odpadł 
przed bramami półfinałów i swój 
najlepszy sparingowy mecz zali-
czył z Slovanem Bratysława – wy-
granym 4:0. Przedwczoraj w spraw-
dzianie generalnym podopieczni 
Antoniego Stavjani ulegli na wyjeź-
dzie Żylinie 1:2.

Dużym plusem dla Trzyńca jest 
wyrównany duet bramkarski: Ro-
man Čechmánek-Martin Vojtek. 
Trener Stavjaňa nie zdradził jednak, 
kto z tej dwójki zostanie numerem 
jeden. – Pomiędzy bramkarzami nie 
ma niezdrowej konkurencji ani nie-
potrzebnych spięć, wręcz przeciw-
nie. Obaj są profesjonalistami i bę-
dą respektować moją decyzję. A kto 

z nich pojawi się w bramce w meczu 
ze Znojmem? Mam przecież jeszcze 
trochę czasu do namysłu – stwier-
dził trzyniecki szkoleniowiec.

KADRA HC STALOWNICY 
TRZYNIEC – bramkarze: Roman 
Čechmánek, Martin Vojtek, Lukáš 
Daneček. Obrońcy: Miloslav Gureň, 
Martin Lojek, Daniel Seman, Tomáš 
Malec, Lubomír Sekeráš, Jan Výtisk, 
Janis Andersons, David Rangl, Ja-
kub Kania, Jaroslav Bartoň. Napast-
nicy: Miroslav Kováčik, David Mora-
vec, Jozef Balej, Rostislav Martynek, 
Jan Peterek, David Květoň, Vojtěch 
Polák, Jiří Polanský, Róbert Tomík, 
Zdeněk Pavelek, Zbyněk Hampl, Ri-
chard Pánik, Jan Steber, Lukáš Ze-
liska, Erik Hrňa, Martin Podešva, 
Tomáš Vrba. Trenerzy: Antonín Sta-

vjaňa, Jiří Juřík (as.). Kierownik ze-
społu: Aleš Mach.

ZMIANY W ZESPOLE – przyj-
ścia: Martin Lojek (Rochester Ame-
ricans/Floryda Panthers), Miloslav 
Gureň (Sibir Novosibirsk), Jozef 
Balej (Manitoba Moose/Vancouver 
Canucks), Miroslav Kováčik (Skel-
leftea AIK/HK Ardo Nitra), Voj-
těch Polák (Karlowe Wary), Lukáš 
Daneček, David Rangl, Jakub Ka-
nia, Richard Pánik, Lukáš Zeliska, 
Zbyněk Hampl (kadra juniorów). 
Odejścia: Tomáš Pácal (HC Lassels-
berger Pilzno), Vlastimil Kroupa 
(HC Litwinów), Tomáš Kundrátek 
(New York Rangers), Peter Barinka 
(Ml. Bolesław), Juraj Štefanka (HC 
Witkowice Steel), Lubomír Korhoň 
(HC Witkowice Steel), Zdeněk Sko-

řepa (Chomutów), Marcin Kolusz 
(HK AquaCity ŠKP Poprad). Wy-
pożyczenia: Lukáš Šrámek (do HC 
Chrudzim), David Rangl, Jaroslav 
Bartoň, Martin Podešva, Erik Hrňa 
(do HC Hawierzów Panthers), Zde-
něk Pavelek (do Sarezy Ostrawa), 
Tomáš Vrba (do Trzebicza), Martin 
Piecha (z Hawierzowa).

WYNIKI W OKRESIE PRZYGO-
TOWAWCZYM: Trzyniec – Slovan 
4:0, Trzyniec – Cracovia 2:1, Żylina 
– Trzyniec 2:1; Tipsport Cup: Trzy-
niec – Ołomuniec 2:0, Witkowice 
– Trzyniec 1:6, K. Brno – Trzyniec 
5:2, Trzyniec – Zlin 1:2; Rona Cup: 
Trenczyn – Trzyniec 2:5, Skalica 
– Trzyniec 4:2, Zwolen – Trzyniec 
5:4; pokazówka: Jágr Team – Trzy-
niec 8:3. JANUSZ BITTMAR

ŚMIŁOWICE
LIBHOŠŤ

4:2
(2:1)

Bramki: Ganczarczyk 4 – Fojtík, 
Slováček. Śmiłowice: Lysek – Klar, 
Bolf (67. M. Topiarz), Pindor, M. 
Sikora – Červený, Slušný, Cieslar, 
Szuscik (88. Smolka) – Ganczar-
czyk (83. Máj), J. Topiarz. Piłka-
rze Śmiłowic na poważnie myślą o 
awansie do 5. ligi. Podopieczni tre-
nera Smatany wraz z Czeladną kró-
lują szóstoligowej tabeli bez straty 
punktu. Dla faworyta rozgrywek Li-
bhošť nie była ciężkim orzechem 
do zgryzienia, tym bardziej, że w 
szeregach gospodarzy bramki strze-
la kanonier Ganczarczyk. Były snaj-
per Czeskiego Cieszyna zdmuchnął 
gości czteroma golami. Przy stanie 
4:0 Jiří Topiarz zmarnował w dodat-
ku rzut karny podyktowany za faul 
na Slušnym.

STARE MIASTO
BYSTRZYCA

1:0
(1:0)

Bramka: Růžička. CZK: Delina. By-
strzyca: Cymorek – Vávra, Bauman, 
Škarka – Komár (46. Delina), Turoň, 
Lachowicz, Polak (75. Lorenzini) – 

Kluz, Hudzieczek, Fóniok (80. Ku-
čera). Bystrzyczanie po środowym 
zwycięstwie w Starej Bieli liczyli 
na komplet punktów także w dru-
gim bezpośrednim meczu wyjaz-
dowym. Podopieczni trenera Duša-
na Zbončáka byli faworytami, gości 
pogrążyły jednak dwa błędy indy-
widualne. Najpierw Vávra nie upil-
nował Růžički, a na wstępie drugiej 
połowy Delina, przebywający na bo-
isku zaledwie 5 minut w głupi spo-
sób osłabił swój zespół. – Wdawać 
się w dyskusję z sędzią w krytycznej 
dla nas chwili to kompletna głupo-
ta i brak dyscypliny – skomentował 
dla „Głosu” dziecinne zachowanie 
Deliny trener Dušan Zbončák. – 
Zdradzę tylko, że nie uszło mu to na 
sucho. Osłabiona Bystrzyca nie re-
zygnowała, ale rozkojarzony zespół 
nie był w stanie trafić dokładniej w 
światło bramki rywala.

BRUSZPERK
DZIEĆMOROWICE

1:5
(0:3)

Bramki: Krupník – Punčochář 3, 
Schimke, Štefanko. Dziećmoro-
wice: Gradek – D. Kulinski, No-
vák, Prokop, Pastucha – Vanečko, 

Hanl, Špička, Maleňák, Czyž – Pu-
nčochář. Zwycięstwo Elektryków 
nie podlegało żadnej dyskusji. Pod-
opiecznych trenera Petra Czyža nie 
wyprowadził z równowagi nawet 
zmarnowany rzut karny z 6. minuty 
meczu w wykonaniu Punčochářa. 
Zawodnik ten zrewanżował się w 
18. minucie, trafiając na 0:1, a w 
przeciągu sześciu minut skompleto-
wał hattrick. W drugiej połowie go-
spodarzy dobili zmiennicy Schimke 
(62.) i Štefanko (73.). Dziećmorowi-
czanie mają po czterech kolejkach 
siedem punktów, ale liczyli na wię-
cej. – Martwi mnie zwłaszcza strata 
z Suchą Górną i Czeladną – powie-
dział „Głosowi” trener Petr Czyž.

PRZYBOR
SUCHA GÓRNA

1:0
(1:0)

Bramka: Zd. Čapka. Sucha Górna: 
Drobec – Varga, Lenčo, Čermák, 
Bembenek – Horvát, Kaleta, Ko-
tásek, Osika – Běhounek, Baranek. 
Ten mecz z pewnością nie przejdzie 
do historii. Był nudny i nieciekawy. 
Atmosferę podkręcił tylko niedo-
kładny sędzia, który w pierwszej 
połowie podyktował przeciwko go-

ściom kontrowersyjną jedenastkę 
za domniemane zagranie ręką, a w 
drugiej odsłonie przeoczył w polu 
karnym ewidentne podcięcie szar-
żującego Beránka. Górnosuszanie 
mieli w meczu więcej z gry, częściej 
dochodzili też do sytuacji strzelec-
kich. Przeważnie trafiali jednak w 
stojące za bramką drzewa. 

STARA BIELA
STONAWA

3:1
(2:0)

Bramki: T. Knápek, M. Knápek, R. 
Šťástka – Bystroň. Stonawa: Glo-
gár – Janáček, Minárik (77. Wodec-
ki), Bystroň – Hovůrka – Petruňa, 
Szczygiel, Przywara, Franc – Lo-
der, Staufčík. Doświadczony ze-
spół Starej Bieli rozpoczął mecz z 
dużym impetem, prowadząc już w 
4. minucie 2:0. Błąd Minárika uka-
rał T. Knápek, zaś w 4. minucie po 
kolejnym kiksie defensywy ostra-
wianie podwyższyli na 2:0. A więc 
gra przyjezdnych runęła niczym 
domek z kart zaraz w pierwszych 
minutach spotkania i stonawianie 
swoje gruzy w miarę odbudowali 
dopiero po zmianie stron. Gra va 
banque nie przyniosła jednak go-

ściom bramkowego efektu, co gor-
sza – Stařičný z jedenastki popra-
wił na 3:0 i kibice gospodarzy mo-
gli świętować. Podopieczni trenera 
Miroslava Sikory zdążyli już tylko 
strzelić honorowego gola, którego 
zdobył Bystroň.

LUTYNIA DOLNA
LICHNOW

3:0
(2:0)

Bramki: Bílý 2, Habrda. Lutynia 
D.: Mrázek – R. Matys, J. Vanečko, 
Osička, Zuček – Hanusek, Habrda, 
A. Tvrdý, Šimek – Nadhajský, Bílý. 
Podopieczni trenera Bronisława 
Reli złapali wiatr w żagle i w tabe-
li plasują się już na trzecim miej-
scu. Słabiutki Lichnow nie stawiał 
wielkiego oporu. W treningowym 
tempie grający gospodarze o swoim 
zwycięstwie przesądzili w pierw-
szej połowie. Druga dogrywała się 
z przymusu, gdyż goście z upływem 
minut coraz głębiej pogrążali się w 
nieładzie.

Lokaty: 1. Czeladna, 2. Śmiłowi-
ce po 12, 3. Lutynia Dolna 9, 4. 
Dziećmorowice 7,... 7. Bystrzyca 6, 
9. Sucha Górna 4, 11. Stonawa 3 
pkt. (jb)

ECHA PIŁKARSKIEGO WEEKENDU W I A KLASIE – GRUPIE B

Strzelecki koncert Tomáša Ganczarczyka

HOKEIŚCI HC STALOWNICY TRZYNIEC PRZED STARTEM SEZONU 2008/2009 W EKSTRALIDZE

Plusem wyrównany duet bramkarski
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W Mostach koło Jabłonkowa odbędą się w najbliż-
szą sobotę międzynarodowe zawody w nartorolkach 
„Kolečková lyže 2008”. Dla narciarzy – biegaczy let-
nie ściganie na nartorolkach to idealna forma treningu 
przed sezonem zimowym i co za tym idzie – w cieszą-
cych się coraz to większą popularnością mosteckich za-
wodach nie zabraknie znanych nazwisk ze świata „bia-
łego sportu”. Jak poinformowali „Głos” organizatorzy, 
udział w zawodach zapowiedziała m.in. Polka Justyna 
Kowalczyk, Litwinka Irina Terentjewa, zaś w męskim 

gronie powinien pojawić się reprezentant RC Jiří Magál.
Trasa tegorocznej 7. edycji prowadzi z byłego punk-

tu odprawy celnej w Mostach koło Jabłonkowa aż na 
Hrczawę. Organizatorzy z klubu sportowego SKI Mo-
sty zwrócili się z prośbą o pomoc także do partnerów 
z polskiej strony. Współorganizatorem zawodów jest 
więc klub sportowy NKS Trójwieś Beskidzka. Katego-
rie młodzieżowe startują od godz. 13.30, na godz. 14.45 
zaplanowano start w głównej kategorii kobiet, o godz. 
16.15 rywalizację rozpoczynają mężczyźni. (jb)

Pojutrze »Kolečková lyže«
HLUCZYN
KARWINA

0:3
(0:0)

Bramki: 60. i 66. Juroszek, 79. Jur-
sa. Karwina: Bláha – Hoffmann, 
Gill, Buryán, Brezničan – Jursa, Fi-
cek (62. Rýdel), Dittrich, Juska – Ju-
roszek (75. Macek), Richter (53. So-
urada).
Z roli faworyta wywiązali się pił-

karze drugoligowej Karwiny, któ-
rzy we wtorek – w ramach 2. rundy 
Pucharu CMZF – pokonali na wy-
jeździe 3:0 trzecioligowy Hluczyn. 
Trenerzy obu zespołów dali szan-
sę gry zawodnikom z ławki rezer-
wowych. Karwiniacy przesądzili o 
swoim zwycięstwie w drugiej poło-
wie, kiedy to dwukrotnie trafił Filip 
Juroszek, a na 0:3 ustalił wynik dnia 
z rzutu karnego Jursa.  (jb)

II Runda pucharu CMZF


